
Goście łotewscy w Zaleszczykach 
u P. Marszalka Piłsudskiego 

Dii. 16-go b. m. zastępca szefa 
i sztabu armii łotewskiej generał 
| Hartmanis w towarzystwie szela 
1 sztabu głównego gen. Gaslorows 
: k i e ^ zlożyl wizytę panu Marszal­
kowi Piłsudskiemu, przebywając :-

I mu na odpoczynku w Zaleszczy­
kach. 

Premier na Zamku 

Wczofraj o godz. 12.35 wyjechał I podsekretarze stanu op. Lechnicki 
<Jo Par ia p. minister spraw za- li Szembek. ambasador R. P. w Wa Z. Prze imkoki i inni. 
granicznych Józef i Beck wraz ź szyngtonie Patek, dyrektor nroto- P. m niśtrowi towarzyszą: szef 
małżonla. kutw dyplomatycznego M. S. Z. gabinetu n. Dębicki (oraz sekretarz 

Na ęworcu żegnali p. ministra I Romer. gen. Burhardit Bukacki. nalosobisly q. Friedry 

Prezes radv ministrów p. J. J 
drżeiewicz udał sic wczoraj 
Zamek, gdzie hvł Orzyjęw orzę. 

I Pana Prczydsnta R/.cczypospo 
i tej< którego informował o bieżj* 

W podróży do Zaleszczyk iomi-
r/y s/y l gen. Hartmanlsovl łotew 
śki attache wojskowy, i kredyto 
wany w Warszawie, ppfk. Win 
ters. 

P. Marszałek odbył z gościem ło­
tewskim godzinną rozmowę w 
becnoścl gen. Gasiorowskjego. 
( 

Informuje P. Prezydenta o pracach Rządu 
cvch pracach Rządu. 

i * P. Prezydent Rzecz 
Drzyial wczorai ambasado 
skiego w Londynie P. Ski 

jyposooli 
Dra ottl 
munra 

Zaproszenie do Gdańska 
lO-u dziennikarzy warszawskich 

W y a z d z prem jerem lędrze ewiczem 
prezes 

rdhńskich 
związku 

i redaktor 
dziennikarzy 
urzędow^ro 

Przysięgał na rewolwer 
Zeznania terorysfy w procesie o udział w zabójstwie ś. p. Hoiówki 

SAMlfOR 19.9. Rozprawa prze- zgłosili się dotąd obrońcy oskarżO:] 
ciwko I unijowi. Motyce i Baranów 
skiemu, oskarżonym o udział w 
morder twie na osobie śp. Tadeu 
sza Hołtiwki, rozpoczęła się dziś o 
*>dz. 915 
• Już [rzed rozpoczęciem rozpra­

wy sak sądu okręgowego w Sam­
borze w ypełniła liczna publiczność. 
Ławę p -asową z prawej strony za­
jęli kon spondenci pism polskich ze 
stolicy. >raz ze Lwowa, a ławę z 
lewej s rbny przedstawiciele prasy 
Bkrajńs! tej. . 
' Nała vie obrońców zasiadło 6-ci 
adwoka :6w. 

Pierw szy przybył dziś w noc 
«k> Sam1 ora mec. Szurlei, dalej m 
fcogucki Kmlclkfewlćz, Kreut 
rauer o-az Szuchiewicz. 

Na :1G jnlnut pcaed rozpoczęciem 
rozpraw y "wprowadzono; • ^a ' $a.lĵ  
obrad, t zech- óskarżjonych, w . oto-* 
czeniu s łnej eskortyIśtraży więzień 
aej. 

O ZCKI. 9.15 przewodniczący wi-
«epreze Wondrausch otworzył roz­
prawę. 

,- W tr; 'bunale zasiadają sędziowie 
Kuczer. i Kuprowski oraz sędzia 
zapasov y Chrząszczewski. Fotel 
prokuratorski zajął prokurator Mi-
traszew ski. 

Pne\ fodniczący oznajmił, że 

rcego Bunija — adwokaci Szuchie 
wicz i Rogucki, oskarżonego Mo-! 
tyki — Kmicikiewicz oraz oskarżo­
nego Baranowskiego — KreuteJ 
nauer. 

W imieniu powództwa cywilnego! 
występuje adw. Szurlej, przeciwka 
zgłoszonemu powództwu protestu 
nie złożono. 

Przewodniczący odczytał listę" 
przysięgłych, poczenr nastąpiło lo­
sowanie 12-tu sędziów przysię­
głych oraz ze względu na zapowia­
dającą się na dłuższy czas rozpra­
wę 2-ch sędziów zapasowych. 

O godz. 9.45 przewodniczący po­
czął odczytywać akt oskarżenia, 
którego treść podajemy na str. 2-ej. 

Pn odczytaniu aktu oskarżenia 
przewodniczący przystąpił do 
(JNawdzenja •WHęrąŁii. . poczęm o 
<oaz. JO. tę:..46, zarządził Rfotkąj 
przerwę. ' ' . " " ' . "•'• 

Po przerwie Sad przystąpił do" 
przesłuchania oskarżonego Bunija-
Przewodniczący zapytuje oskarżo 
nego, czy przyznaje sie do winy. 
Buntf odpowiada oo ukraińsku, że 
do czynu przyznaje Sie. a do winy 
nie poczuwa sie. 

Dalej Bitnii zeznaje, w jaki spo­
sób znalazł sie w organizacji. 

I Twierdzi, że wraz z Motyka i Wa­

sylem 1 Wisem inalejtał dp „Piasta" 
i stad ml ich dobfze. Kiedy Mol 
tyka tvotzył w Tiuska,vcu „pkts 
ke" on. ni 
wciagn ić 

i i c doń 2 Kulanie, dał sie 
do pracy. Przysięgę ode 

brał Młtjjka. Było'!o miiea więcej 
na ooc: atku 1931 r,, alb) w końcu 

5r;;ysiega cdbywala się w 
specialiych warunljach. W pokoju 
zasłoniętymi orzyąiegano wobec 

rejyolwerij. Przy tej okazji Buhij 
oświadczył, że był to rewolwer 
systemu browning, należący do pi 
łasa 

|luż latem tegoż roku^Bunii słu­
żył w pensjonacie. Do czasu przy 
bycia do pensjonatu posła Ho.ó v 
ki nie brał żadnego czynnego u-
dzialu w organizacji i do żadnych 
nrac nie był używamy 

organu partji |narodowyc i socjąli 
stówi „Der Dahziger Vorp)sten' 
Zarske, któryl bawił niedawno 
Polsce na czele delegacji t ziennil 
rzfy gdańskich! iradesłał rod a-f 
sem dziennikarzy polskie! i zap 
szenic do Gdańska na trzydniowa. 
wycieczkę. 

Wycieczka dziennikarzj polskich 
do Gdańska złożem z lO-i iu wsi ół 
pracowników dzienników w a r s t w 
skich wyjedzie z Warsziwy 5< d-
nocześnie z prernjerem Jęirzejeui-
czem, który • jak wiadorio — 
je się do Gdańska, celem 
rewizyty prezydentowi spnatu 
Rauschningowji. 

Z ramienia | ministerstwa spfiw 
zagranicznych wycieczce dzieimi 
karzy polskich towarzysz rt będ 
radca Zygmunt Wierski 

Pójut-z 
patryw t 
skarga k 
Gorgon) 
skasowpiila 
glych. 

Skaria 

arca kasacyjna obrońców Gorgonowej 
przed sądem Najwyższym 

t.j. w piątek hędzie roz-
przez Sąd ^lajwyiszy 

apyjna pbrofców Rity 
ej", k'tqrzy dońagają się 

wyroki snc u przysię-

kasacyjna zaw 
naście : a^zutów i rri. in. bodnosi, że 
uchybienifem procednra!nem było, iż 
sędzia :apasowy SolecM wchodził 
razem i kompletem sąilzącym do 
pokoju narad, co sprawiało wraże­
nie, iż l;onplet ten Iskłaca sie nie z 
trzech >e/iziów, lecz czjerech. Po­
nadto vr tjoku postępowania sadowe 

uda 
złożenia 

Ir. 

Nowy prezes Fidac'u 
Poseł Rumunii w Warszawit 

p. jCadeie 
RABAT. 1919. Na zakończenie 

kongresu Fidatu przybył rezy­
dent generaln^ Ponsot. który wy* 
głosił1 dłuższe or/.cmówienie, ser­
decznie żegnając kongres. 

Na iprezesa i Fklacu w następne! 
kadencja wybrany został jednogło­
śnie minister 1 pełnomocny króle* 
stwa Rumunii w Polsce, p. Cadere. 

u*o-

Kradzież jachiu 
z portuj gdyńskiego 

GDYNIA, 19J9J X Nieznani trzej o* 
sobtilcy dapuścsl się kradzieży dwumi 
sztowego iaclrlfi „Carmen", na btóiyw 
z przystani rybackiej z Gdyni odpłynę 
1: w kieronku zachodnich >poTtów Ba-t-
tybu. 

Po s<twierdzeti|u tei Jiiesłychanej kra 
dzieży ipoiicja .wszczęła poszukiwania, 
rozsyłając drogą Mdjową i telegrafict 
ną listy gończe. 

iera kilka-

90 obrażono przepisy, dotyczące sa 
modzielności i^dziów przyslęgły<ili, 
bowfiem sędziowie kompletu nie 
wystrzegali się oświadczeń co io 
oceny pewnych okoliczności spia-
wy,, co musiało wywierać wpływ 
na Sędziów przysięgłych. Tak i p. 
prz&wodńiczący zwrócił się do o-
skarżonej z zapytaniem, kto mtgl 
zabić Lusię Zarembiankę. Te jo 

rodzaju zwrot pozwalał wnosić, te 
niewskazanie właściwego spraw :y 
jest dowodem przeciw oskarżone i 

Dalej sąd wypowiedział się wo 
bec sędziów przysięgłych w super-

Udaremniony zamach na skarbiec wawelski 
Szaleńczy projekt sekretarza kliniki uniwersyteckiej 

KRAjtóW. 19. 9. — Tel. wł. 
Donosił śmy przed kilku tygodnia­
mi o sałsacyjnej aierze, jaka miała 
miejsce w Krakowie, gdzie aresz­
towano sekretarza kliniki uniwer-
łyteckiij, Władysława Budzisza, 
fod zaizutem olbrzymich malwer-
sacyj. Jak się w toku pierwszych 
dochodień okazało Budzisz ma na 
sumieniu jeszcze inne sprawki, jak 
•siłowahe fałszerstwo pieniędzy 
i l d . 
j Najw ększą jednak sensacje budzi 

w toku dochodzeń zostało fakt, że 
iiawniobe planowane przez Budzi-

-):*:(-

sza włamanie do skarbca królew­
skiego na Wawelu. Budzisz opra­
cował plan na podstawie którego 
chciał się włamać do skarbca i o-
grabić z bezcennych przedmiotów. 
Po dokonaniu tego czynu miał on 
zbiec aż do Angoli. ' 

PJan tego sensacyjnego a udare­
mnionego włamania przedstawia się 
następująco: do aresztowania Bu­
dzisza przyczynił się fakt, że prze 
bywał on ostatnio w towarzystwie 
podejrzanego osobnika. Był to 
niejaki Stanisław Kotarba, który, o-
puścił niedawno więzienie, gdzie 

Spotkanie królów 
Aleksander I Borys w Belgradzie 

BĘLCRAD. 19.9. Na dworcu bel­
gradzki n nastąpiło wczoraj spotka 
nie króa Aleksapdra i królowej 
Marji z królem bułgarskim Bory­
sem i iezn małżonka królowa 
Joanna, którzy powracają z podró 
i y do paiUtw Europy zachodniej 
do kraj i. 

Jest o pierwsze spotkanie króla 
Aleksandra jugosłowiańskiego z 
Jtrólem "bułgarskim Borysem. Roz­
mowa ,< idbyla się w serdecznej at­
mosfer! e.. 
. Wiadjmość o spotkaniu obu mo-

* 

• • 

„Te świnie ugięty się" 
Gubernator o baronach węglowych 

WAS; 
wielkich 
psaiije 
ponrodu 
adresem 

uarchów wywołała bardzo silne 
wrażenie w tutejszych kołach poli­
tycznych. które uważają ją za za­
powiedź zwrotu w stosunkach mię­
dzy Bułgarią a Jugosławią. Zbliże­
nie dwu bratnich narodów słowiań­
skich, które dotychczas wydawało 
się nieziszczalne, nabiera cech re­
alnych. 
SOFJA. 19.9. Wczoraj wieczorem 

powróciła do Sofii królewska para' 
bułgarska, która dłuższy czas spę­
dziła zagranica. 

YNGTON, W. 9. W kolach postanowień komisji odbudowy gospo-
przemysłowców węglowych [• darczel, guberna-Jor'powiedział dosłow­

nie: 
„Nareszcie te świnie, baron! węglo­

wi ugięli się". 
Do Waszyngtonu udaje się delega 

nezwykle silne oburzenie z 
zwroru, jakiego użyj pod Ich 
• gubernator itami Pensylwa-

«1». PlłfciboŁ 
Oglądając ludMtei takt przyjęcia 

pni przemysł węglowy Pensylwanii 
cja -wlafclcWl kopalń,która będzie do- | k w M t j f i pozostające w zawieszę 
magat się udzielenia latysfakcH. n i„ M kottferencji genewskiej. Paul 

odsiadytwał. karę za fałszerstwo 
znaczkdwf stemplowychl Po wyj­
ściu z yiezienia zajwarł on znajo­
mość z Budziszeml i obaj opraco­
wali plan ograbienia skarbca na 
Wawel i. 

Wiadomą jest Tzfeczą, iż od sze­
regu wieków funkcje służby na 
Wawel i sprawują mieszkańcy 
Świątnik Górnych, małej wsi pod 
Kraków em. Pochodzący właśnie 
z tej w 5i Kotarba miał ofca, który 
był klucznikiem na Wawelu. Jemu 
właśnie młodszy Kotarba miał wy­
kraść klucze od skarbca, sporzą­
dzić odciski i przygotować drugie 
klucze, f kluczami temi Budzisz 
miał wieczorem ukryć się w kate­
drze Wawelskiej i po zamknięciu 
jej prze z Klucznika, przystąpić do 
pracy. 

W no :y miał dostać się do skarb­
ca, i og abić go, potem chciał ocze­
kiwać w katedrze aż do rana, a po 
otwarcia iwy mknąć się niepostrze­
żenie, wsiąść w oczekujący go sa­
mochód i wyjechać do Afryki w to-
warzysiwie Kotarby oraz swej 
prżyjac ółki Łazarskiej. 

W ty n celu jeszcze w r. 1932 po­
znajomi t się Budzisz z pewnym 
szoferem krakowskim, u którego 
zaczął vraz ze swoją towarzyszką 
w szyb cim tempie uczyć się jazdy 
samoeh MOwej. 

Niezależnie od tego przygotowy 
wano szczegółowo dalszy plan u 
cieczki. Budzisz chciał kupić a 
mochód francuski, którym miał <J0' 
stać się do Paryża. Tutaj sarró-
chód miał sprzedać, a kupić spec a 
ny typ samochodu kolonjataeio, 
którym mialidojechać aż do Angtli. 
Starał się on o uzyskanie tryptycu 
samochodowego i w jednem z biur 
podróży ułożył dokładny plan jaz­
dy. Niezależnie od tego cala trój­
ka uczyła się języka portugalskie­
go. 

Nie zaniedbano również planuw 
co do urządzenie się w Angoli. A 
więc Budzisz miał zostać dyrekto­
rem handlowym, a towarzyszka ; e-
go miała być wspólniczką tych in­
teresów. Kotarba nie obrał jeszese 
dokładnie swego zawodu, miał zo­
stać masarzem, albo też fabrykan­
tem wody sodowej lub oorcelanj 
Planował też nawet fabrykację je­
dwabiu i w tym celu założył w, 
Świątnikach Górnych hodowlę ,e 
dwatoików. Wyjazd do Anglii 
miał nastąpić w lutym r. b.. odło­
żono go jednak rzekomo z powodu 
dżumy, Jaka panuje w Angoli. 

Aresztowanie Budzisza i jego to­
warzyszy udaremniło dokonać ie 
sensacyjnego włamania, a cała 
sprawa, która wywołała w Krako­
wie olbrzymia sensację, znajd-jie 
epilog w głośnym procesie. 

) : * :f 

Henderson u Paul Boncoura 
•aj godzinnej rozmowie o rozbrojeniu 

PAiRYŁ 19. 9. — Henderson, któ­
ry w dniu wczorajszym przybył 
wraz z Normanem Davisem do Pa­
ryża, udał się dziś! rano na Ouai 
d"OTsay, jgdzie odbył godzinną roz­
mowę ; Paul - Boncourem. 

Wrczmowieporiiszono rozmaite 

Boncour nie mógł powiadomić Hen­
dersona o wszystkich szczegółach 
wczorajszych rozmów, gdyż spra­
wy te mają być jeszcze omówione 
przez gabinet angielski. 4 

Po zakończeniu rozmowy z Piul 
Boncourem. Henderson udał się iia 
dworzec iyoński, skąd ojgodz. 11J18 
odjechał do Genewy. 

latywach dotyczących osoby 4 & 
perta dr. Olbrychra. Tworzyło to 
w sędziach przysięgłych irześ\y ad 
czenic, że wszystko, to, :o mpwi 
profesor pierwszego w P>lsce Uni­
wersytetu, jest niezachwianym ła ­
wnikiem, 

Sad zarządził dwukroti ą t. 
rozprawy, przlyczem jedfe i morrjtnt 
dotyczył omawiania funkc yj fizjofo 
gicznych, które zgoła niorali 
publicznej nię obrażają, Irugi 
ekspertyzy prpf; Olbrycht i w k 
stii koncesji inordu sel sualn 
Ostateczne orzeczenie 2aś 
Olbrychta było referowane 
drzwiach otwartych. Ziozumi 
że musiało wywołać to ujen. 
wpływ na opinie, publiczną, ktttra 
nie miała możności skonto odowaJ ia. 
czy rozumowania prof. (Hbrycłta, 
drogą którego doszedł do swego o-
rzeczenia było słuszne. I lie trzj ba 
zaś dodawać, jak poważr y wpł rw 
posiada opinj-f publiczna na pr y-
sięgłych. 

Inny zarzut dotyczy si rawy j:a-
przysiężenia ogrodnika Kamińsk le­
go, który przez obronę by poda\ a-
ny jako osoba) podejrzana w sp a-
wie o mord Lusi Zarembiifiki. T y-
bunał uznał, iże ogrodnic Kairiń-
ski nie opuszczał nocy krytycziej 
swego mieszkania i spal. czyli t sin 
samem trybunał uniewinnił Kamiń-
skiego i narzucił sędziom przysię­
głym w tym Względzie s,voją opn-
nje. Trybuna} zwrócił sic do ob o-
ny wówozas, gdy powied ziano m, 
by wskazali właściwego spraw :ę, 
iż właściwie me domagał się tfgo 
od obrońców, bo w tym względne 
niema żadnej potrzeby. Sędziowie 

HAWANA, 19.9. Około :»0-u < o-
brze uzbrojonych powstańców i )J 
dowództwem mjr. Hcniai deza ia 
szeruję z miejscowości lVoron w 
nrowincii Carrfaguey na ha wam , I 

):*:( 
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5 0 0 powstańców 
maszeruje na Hawanę 

Bunt w -jrowincii Cani;igjicy 
wybuch1 ;;o:iownic na wieść o DO-' 
wrucie .:.i \\l.iuzv urczydeula Ces 
ocedesa. 

Obniżka dolara 
do 55 procent wartości 

PAiRYŻ, 19.9. — Agencji Havita 
donosi z Nowego Jorku: 

W najlepiej pointom* »wanj 
słerach finansowych pani; je pr 
konanie, że w krótkim czi sie 
stąpi dalsza legalna dewaliacja 
Jara do 56 proc jego wartości z 
kresu przed zniesieniem paryt£ 
złota. 

Nowa ta zniżka będzie iiiała 
celu zwytżkę cen surowców, 
rząd Stanów uważa za be/jwzgl 
ol« niezbędne. 

Z drugiej strony dalsze fluktua­
cje dolara mogłyby stworzyć groź 
ne niebezpieczeństwo. Skarb Sta­
nów bodzie wkrótce zniiis;oiiy Jo 
znaczHych emisvi bonów ce-iem PO 
krycia budżetu nadzwvczainego. 

Stałoby sic to zadaniem^ nie­
zmiernie trudnem, bez ustalenia 
poziomu dolara. 

Ustalenie to mą uaslapić właśnie 
na poziomie '55 piroc. wartości po­
przedniej (w stosunku do złotego 
dolar równałby sit 5 zł.). 

przysięgli .moglli Wysnuć stąd wnlcr 
sek, że nie 'riotrzeba wskazywać 
na. inna psobe^ skoro na ławie o-
skarżon^eh;jes(t Górgonowa.-'' 

Również zarzutem skargi kasa* 
cyjnej jest kwestia uchylenia py­
tania obron!yj skierowanego do 

5(5 świadka Helfjr|y Karasińskiej, któ­
rą zapytywano, czy zastała Zarem­
bę ze SztajnóWną in flangranti. Sąd 
pytanie uchylił niesłusznie, gdyż 
posiadało cno j związek ze sprawą. 
Dałoby bowiem możność skontro­
lowania prawdomówności Zarem­
by z jednej strony, z drugiej zaś 
wyświetlałoby podawana, przez 
Gorgonową koncepcję, że nie stosu­
nek jej do Lusi spowodował ozię­
bienie pożycia z Zarembą, lecz o-
sobalSztajnówny. 

Wreszcie skarga kasacyjna mó­
wi o njewłaściwem pouczaniu 
przez trybunat przysięgłych. No-
torycznęm Jest — piszą obrońcy — 
że przysięgli opowiadali o teni, jak 
przewodniczący rozprawy obiecał 
im zastosowanie par. 2 art. 225 (za­
bójstwo we wzburzeniu) o ile przy­
sięgli zobowiążą się do wydania je­
dnomyślnego wyroku. Samo zaś 
wydanie wyroku było również wa­
dliwe, bowieiri przysięgli zamiast 
głosować na kartkach, oświadczali 
swe zdania zwierzchnikowi ławy, 
który wpisał odpowiedzi do jednej 
karty. ' 

Skargę kasacyjną będą popierali 
wszyscy trzej obrońcy adwokaci 
Axser ze Lwowa, Woźniakowski z 
Krakowa, Mieczysław Citlnger z 
Warszawy. Wstęp na jpzp-rawę 
za biletami. 

file:////l.iuzv


Proces 
Akt oskarżenia 

20 wrzdMa 1933 r. 

prnćesib Sambor-
terorystcrn ukrain 

o zabójstwo ś. p. T. Hołówki 
arłenia przeciw 3-m Ukraińcom w Samborze 
w-|r ię , która zawołała „coś złego stało j sław Bcjcjziński, członek U. O. N. morderstwie nie. Dochodzeni; rie, która zawołała „coś złego stało 

sic w pokoju nr. 5". 
P. Brykowski wbiegł do tesco 

pokoju i zobaczył posła Hołówkę 
w łóżku, w pozycji pól-siedzącej i 
silnie broczącego krwią. 

Zbiegł po schodach i zatrzymał 
przejeżdżające auto. Tein autem 
dojechał do posterunku policji, 
gdzie opowiedział, co się stało., 
Przybyły na miejsce wypadku dok-: 

tór Łunicwskl stwierdził śmierć Ta­
deusza Hołówki. 

Przybyła na miejsce zbrodni poli^ 
cja stwierdziła, że prócz wyżej 
wymienionych widziała jeszcze! 
przestępców Maria Fabiak. slużą^ 
ca. Wybiegli cni — według jej 
sloty — bardzo szybko z bramy! 
wilii i pobiegli ulicą Stebnicką w| 
kierunku Urzędu Gminnego. Fa-i 
biakówna umie tylko to powie-) 
dzice. że byli to dwaj młodzi lu-t 
dzic. Bliżej określić icli nie potrai 
fila... I 

Orzeczenie lekarzy 
Orzeczenie biegłych lekarzy oj 

jpiewa, że pierwszy strzał padł 

łk.m przl 
*'<irn brfi... 

Oskarżam — pisze prokurator 
Sądu Okręgowego w Samborze — 
Aleksandra Bunija, Mikołaja Moty 
Kc i Roihana Baranowskiego o u 
dztelenitj pomocy Wasylowi Bita 
sowi i Dymitrowi Danylyszynowi 
przy zJbóisiwic oosla na Sejm 
Tadeuszi Hołówki w d<iiu! 29 sierp­
nia rokuj 19.il w Truskawiu. 

Aleksander Bunij, lat Ą), religii 
grecko J katolickiej, stanu1 wolnego. 
z zawodu służący, udzielił pomocy 
zabujcoti przez objaśnieniu ich o 
trybie żrcia posła Hołówki. 

Mikol ii Motyka, lat 19. uczeń gi­
mnazjalny. jak i poprzedni, członek 
Ukraińskiej Orgałiizacji Racjonali­
styczne udzieli! zabójcorji wiado­
mości o pobycie posła Tadeusza 
Hotówk w pensjonacie Sióstr S!u-
żcbniczi k w Truskawcu. , 

Roman Baranowski, lal 29. stu­
dent politechniki, dostarczył zabó;-
com rewolwer, przy pomopy które­
go zabójstwa dokonano. 

Prócz] tego wszyscy trzej oskar­
żeni salo należenie do nielegalnej i pewnej odległości — od drzwi przy 
organizacji.ukraińskiej przygotow-j-1 puszczacie i trafił ś. p. Hołówke W 
jace.i zbrojne powstanie tra tereni tyl głowy. Drugi i trzeci, a poteni 
Małopolski, mające na celu oder-1 czwarty i piąty dane były z bliższej 
wanie tych obszarów od Rzeczyco-1 od'eglości. tak, że nawet wypał po 

z ab i tęgi piznmc 

sław Beiiziński, członek U. O. N. 
Ten pożyczył bron Baranowskie 

Sial 
się wreslcie 
Kramaró >•. 

Aresztowano wczasiewystępnego 
dochodzenia i Hnajowa i Daityly-
szyna, B'asa, Motjjkę oraz Bunija. 
Z braku poszlak musiano ich jednak 
puścić naj wolność, i 

ZabOfcy 
prjkyznall się... 

Biłaś i iDanylyszyn przyznali się 

albo karą śmierci 
lak się lo stało? 

linia 29 sierpnia 19,1) roku. a było \ 
to wieczorem około iodziny 20 min. 
1U—15. mieszkańcy1 pensjonatu 
Siósir jSlużebniezek w Trbskawcu j 
usłyszeli kilka (sześć) strzałów re­
wolwerowych. Zamieszkała w tyjn 
pensjonacie p. Felicja Wysokińska 
wybiegła na korytarz i zobaczyła 
dwu mężczyzn, zbiegających po 
schodach. Ubrani byli w płaszcze 
z potiniesionemi kołnierzami i 
czapki. - cyklisiówki. Biegli po 
schodach z pocbylonemi i wjciagnię-
temi w ramiona głowami. Jeden 
ze zbiegających w pewnej chwili 
odwrócił się do Wysokińskiej i skie 
rował ku niej lufę rewolweru. P. 
.Wysokińska uciekła do pokoju. 

W tym samym czasie, co Wyso­
kińska. wybiegł ze Swego pokoju r>. 
Karol Brykowski. Zobaczył on już 
tylko jednego z dwóch mężczyzn, 
uciekających po schodach. Czło­
wiek ten wygląda! tak jak opisała 
go Wysokińska. Pan Karol Bry-
kowskj spotkał też tia korytarzu 
mieszkankę pensjonatu, p. Paulów-

•)•*•{. 

ipolitei1 Polskiej. , strzale 
Na zasadzie wyżej przytoczo-; polityka 

nych danych prokurator j oskarżaj Szósty sirzał dali bestialscy morj 
Motykę Mikołaja o czyny przcw';-| dercy. przykładając lute rewolwer 
dziane art. 21 i 255 par. 1 K. K.. coi do szczęki ś. p. Hołówki. 
grozi khra wiezienia nie krótsza od! śmierć nastąpiła na skulek gwafr 
lat 5-ciii. lub wiezieniem dożyw o:-' łownego krwotoku. Łuski sześciu 
iiiem. albo karą śmierci. ' • [nabojów znalezicno w pokoju 4-

Pozostalyclt dwu: Bunija Ale- j wydobyto też sześć kul z cNIa za1-
ksandra i Baranowskiego ! Romana i mordowanego. 
prokurator oskarża również i z art. Dziele 
97 K. K.. co grozi karą Więzienia \ 
na czas nie krótszy od lat 10. lub, f r a g i C Z n e ] b r o n i 
dożywotnio, albo karą śnjierci. Znawcy rusznikarze orzekli, Ł\ 

rewolwer ten, z którego zabito ś.p. 
I Hołówkę. jest to ta sama broń, kld-
' rą oskarżony Baranowski sprzedał 
w jednym ze składów broni wie 
Lwowie w parę miesięcy później!.. 

Ustalono ponad wszelką wątpli­
wość dzieje tego tragicznego re­
wolweru. ujawniono cały szereg 
jego poprzednich posiadaczy, jak 
posterunkowego Jana Białeckiego. 
jak kupca Antoniego Nieznańskie-
go. jak sierżanta Chutkowskiego. 
Jó-zeta Szrenka itd. itd aż do Bara­
nowskiego i Biłasa. 

Dragi pistolet — bo z dwóch 
strzelano — znalazła policja u nie­
jakich Ignacego i Katarzyny ' Kra-
marów w Truskawcu. 1 znów — 
według orzeczeń rusznikarzy był 
to ponad wszeiką wątpliwość dra­
gi zabójczy pistolet automatycz­
ny. 

1 tu nazwiska odtwarzają łańcuch 
przechodzenia broni z ręki do rę­
ki. aż do mordercy. 

Antoni Cisło dal tę broń Wojdy-
lakowi, Wojdylak — Hnaio,wowi. 
Hnatow — Hirniakowi. Wreszcie 
otrzymał tę broń od Hirniaka Miri-

GIEŁDA 
GIEŁDA WARSZAWSKA 

z dnia Ił-go imeina. 
Dewizy: 

BelsjJa 1M.80—124.85 Odańsk 173.70. 
.Hclandia 360.85. Londyn 27.97—28.00. 
Nowy'Jork 5.90. N.wy Jork (ka'jel) 
S.9I, Paryż 35.00-33.01. Pra ;a 2ti.50. 
Pzwaicaria 173.30, Stokhol-n 145.00. 
\Vlxliy 47.12. 

Papiery procentowe: 
• 3 proc. poż. budowlana 38.25; 7 pr. 
poż,. itaWizacyjfia 51.50—51.38—51.50 
(»• proc.): 4 proc. poż. inwestycyjna 

^aerjowa 110,25—110.35. 4 prre, państw 
poż. .premiowa dolarowa 48.50: 5 prec. 
łconwersyjna 51.50: 6 pr.Tc. poż. dolaro 

. « i 60.38 (w proc); 10 proc. po*, kole-
liwa 103.00 (»• iproc): 5 proc.:poż. ko­
lejowa konwersyjna 44.00—43.75—44.00 
8 proc. LZ Banku josp. kraj. 94.00 (w 
proc.)i 8 proc. cHig. Banku sosj). krai. 
•4.00 | (w proc.); 7 proc. LZ Banka 
£o*p. *raj. 83.25: 7 proc, oblig. Banku 
nsp. kraj. 83.25: 8 proc. LZ Banku roi 

r.ego 94.00; 7 proc. LZ Bar.ku rolneŁc 
83.25: 7 proc. LZ ziemskie dolar. 38.75 
(w proc): 4 i pól proc. LZ ztemskjie 
44.25—43.75: 8 proc. LZ m. Warszawy 
43.25—43.13-43.38: 8 proc. LZ m. Piotr 
knwa 38.00-38.25; 10'proc L. Z. 
Siedlec 36.00: 6 p-rc. <*!ig. VI pttż. 
konw. m. Warszawy 1926 r. 8 : 9 cjn, 
3S.50. 

Akcie: 
Bank Polłki 81.50—81.00. 

GIEŁDA ZBOŻOWA 
7. dnia I9-go września. 

Na zebianiu giełdy zbożowo - towa­
rowej n:1owano: ży.to ie'dnolite 14.25— 
14.75, pszenica iednof.ta 22—22.50, zbie 
rana 21—22, owies jednolity 14.73— 
15.25. zbierany 14.25—14.75. jęczmień 
browarny 15.50—16, przerhialo*yy 14.50 
—15, mąka pszenna luksasowa 40—45, 
pszenna gat. 1-szy 37—40, pszenna gat. 
I!-gi 34—37, pszenna gat. Ill-ci 20—25, 
żytnia pytlowa 25—27. żyrna sitkowa 
i razowa 19—27. 

• Kiedy 
Hnatow 
szynowi 
bie Tad«] 
dercy 

dercy 
nic znowj zjawi;. 

się urywa i wujostwa Biłasa 

morderstwie nie. Dochodzenie 
dnak świadkowie niów|ą zupelnie| 

odnajduje co intjego 
Oskarżony Baranowski, któryj 

'Już raz odsiadywał więZiienie trzy 
letnie za swą występną dzlałalnośi; 
i ktcjrfemu udowadniano,'że byt na­
czelnikiem sekcji eksproprjacyjne 
U. O- N. wogóle do niczego się ni< 

| przyznaje, twierdzi on, że rewol­
wer dat Hnatowowl „bez nainy. 
s'u"j po go ten prosił... 

A przecież to właśnie Baranów 
ski jeździł do CzechoStbwacjI Ti4 
pccjalne kursy bojowe, on to u do swei fcrodni pr^ed sędzią apela- fpewme Kursy nojowe. 

cyjnym vfe I-wowii! Złożyli zezna- [^-ynlywal śclsty kotitakt z oskai 
bardlo drobiazfeowel i na pod- ™rrym z procesu gródeckiego Kos 

P '- i--• - - . ' — sakiem. Kossak właśni^ w Droho­
byczu poznał Baranowskiego i 
Iflnatdweitl i oświadczył, mu, ze Bal 
rano\^skl jest człowiekiem najbar^ 
dziej zaufanym. 

Główny Inicjator 
zbrodni 

I Barjanowski miat być wlaśnił 
mianowany zastępcą komendanta 
bojówek ukrańskich na! cala, Pol] 
skę, takie! bowiem od i „komendy' 
i Pragi czeskiej przyszły wlado 
mości, kiedy wraz z 'zabójstwem 
s. p. Hołówki — poślizgnęła mu s i ; 

nią b.irdłjo drobiazgowe, i na 
stawie tych właśni? zeznań zatrzy 
mano Bt|ivija i Motykę.1 Wszyscy 
oni byli członkami ..hurtku" (od-
dzialkti) Organizapji Ukraińskich 
NacjoiKili ttów w Truskawcu. Z po­
czątku z; imowali śię kolportażem 
nielegalnej literatiify, ale wreszcie 
postanów iii działać... Jak działać? 
Dokonujalc zamachów terorysty 
nych. 

Bmill 
pierwszy namawia. 

\ 
cii uwagfe „hurtkutJ żeby „coś zro 
bić z tym polskim posłem Hołósy-
ka, o któ-ym swym mniej uświad1 

mionym kolegom 1' teróryslom p 
wiedział „to naczelnik . . ,__ . , . . 
wschodu ego". Hikiitow — kotnen-! .res<^Y - k ó . -u. , a , -.. 
dai.t „lu|r!ku" zaManowiwszy s | c I lo ^ezwaf, Świadkowie Buchard|t 

Bunij. I służący Iw ipensjonacie 
Sióstr Słliżebniczekl pierwszy zwró f,-n!t, 
• .:i ^^L i . 1 . . . ' * .v«u.. ^„A , « i y u s d . 

i Badany! przez policjję 
się, stara isię; nieudolnie 

! śledztwo, podając umySHi 

wykręci 
gmatwał 

nie prze 
Wydzia|u' Krosowe imiona świadków i zamte 

— knineTfi-1 rcsowanych, ażeby ich trudno by 

nad prottozycja Btlnija, odpowie­
dział Biłiisowi, że to .<. P. Hołówko 
był iuicjjilorcm pacyfikacji Mało­
polski \\||schodrtiej. 

Hnatow 
nahazujo mord 

już „urobił" sobie Bila.s.i, 
nakazuje jemu i Danyty-
dokonaiłifl mordu na osp-
liza HołiWki. Obaj mor-

zt czynają śledzić tryb ż,y-
cia Holiwki.. dowfiadii.ia się kiedy 
on' wyc odzi. kieidy się kładzie 
spać itpJ Pomaga! jm w tern służą­
cy Bunij Baranowski wręcza i.m 
rew-oiwefy. Ustaają dzień zabói-

wa na| 39 sierpnia 1931 roku. 
Czehaią 

s £ nadeldzle... 
uiia morqercy stali już od 
j przed pensjonatem. Sta-
y Stebiiitikiej kolo sklepi-
1 znajduje się naprzeciw 
u. Po pewnym czasie 
i do nieft Bunij i oświad-

ppsla nieina w domu, bo w 

lego 
zmierzch] 
li na uli 
ku. któi 
pensjon;. 
podchód,; 
cza, że 
jego pok|oju sie nie świeci. Mor 

i MisiskiJdokladnie jednak okres 
la/airolc Baranowskiego w organj| 
zacji • ukraińskiej, a irrtormator 
oddziału sżlabu stwierdza, że Bara 
nowjski trudnił się też jprowokacja 
zostawszy konfidentem policyj 
nyn . Jego artykuły w „Surmie 
potwierdzają to. Wola1 on w nich 
konieczne powiększenie liczby pro] 
wokjatorów, 

len to właśnie Baranowski, któ 
ry teraz tikiego niewinnego baran 
ka udaje, był jednym iz gtównycii 

j inicjatorów zbrodniczej dzialalnoś 
ci. co aktl oskarżenia I udowadnia 

1'przyt'aczając jego, całą] publicysty 
rczna nielegalna działalność. Al 
jnietylko na polu „narodowem" dzi. 
i lał Baranowski. Nawjązał ort tak 
że ścisłe stosunki z Komunistyczni 
Partia Ukrainy. 

Nienawiść łączy / 
Saili Baranowski wyjaśnia dl3 

czego się z komunistami, porozumi 
wal, „Ponieważ" — jaik powiad 

się św 
czas". 

Nie bję|dziemy 
mego a 
Biłasa ta 
'strzelił, i Danylyszyn dwa. To 
samo s|\|/ierd/,ili 'eksperci rusąn:-
karscy. 

| lOsharżenl 
w^Rłamulą się 

Areszt iwany Śunij I przedtem 
już aresjzlowany | za inne przestęp­
stwa skjakany na 
do w:n 
zna 
ncj 

się 
c| do 

za< 

> M > M M M M ^ M M ^ 
K. Witkowtcki 

Czy 
9D 

'lotta? 

kaja dallsj. Po pół godzi 
ĄK Birriij — „teraz 
zwiadu — „teraz 

fu powtarzali sa-
u morderstwa. Z zeznań 
iemy, że, on cztery razy 

me 
na lei 

więzienie Motyka 
przyznają. Prjjy-
[żenia do nielegai-

aje do pomocy. 

— ..i im I nam nie zależy na pogo 
dzenin się z Polakami. I my i oni 
inanjiy w tein swój Interes, żeby s!f 
nie godzić. Niech żyją doły U.O.N 
Precz z ugodowa góra!" 

Tymczasem po mordzie ś. p. Ho)-
lówki znajdujemy coraz więcej gf 
sów usprawiedliwiających terf" 
mord. Z prawdziwie wschodni 
perfidia „Dilo" lwowskie każe szut-
kać; morderców Hołówki wśróp 
morderców Petlury. ! W nielega 
nem pisemku „Nowy Przegląd" n 
zy\\]a się Hołówkę „idealista iddi 
okupacyjnej" i najbartlziej perfid) 
nyrrj wrogiem ukraińskiej nac. 
Czytamy też w innem pisemku pol 
dobnie potworne zdanie, że Holów! 
ko był „zaciętym' wrogiem pro!e| 
tarfatii i mas pracujących". 

Dodać należy, że Hnatow nic zol 
siał dotąd ujęty i że, według do| 

w I niesień, przebywa zagrani: 

Chorwaci do Polaków 
z ORazfl wizyty parlamentarnej 

ZAORZEB. 19.?. Cala prasa choJwap 
ka I słoweńska dale obszerne sprl 
Klanie o serdecznych przvwitatj 
zKotowanych pałlamentarzyitom 
skini. 

Prozyder>t nliasta Zagrzebia 
Krbek wydal odezwę do li>dnoMi 
które), podkreślając pridobleństwo 
o niepodleilość, wspólność Intertsów 
orai braterstwoj kr»'i obu slowiartykicli 

ach 
pól-

dr. 

iwark 

narodów, wyraża Wielka radoSć1 z po» 
Wndii przyjazdu parlamentarzystów 
polskich I wzywa ludność Zagrzebia, 
by w dniu przyjazdu! zości dala wyraz 
kwym narJdowym uczirctom, ordabla-
ląc domy ilaganii i lwięciem. 

Colem JiowKania fiolskich goićl 
wszyscy urzędnicy państwowi,, a ija« 
wet prywatni będą na godzlmy: ranme 
iwolnleul ie swych obowiązków. | 

) : * i ( -
Rozbity kongres mnieiszośfi 

o deklaraclc w sprawie antysamltyimu w Niemnach 
BERN. 19.9. Wczoraj odbyły) $ie 

dwa óosiedzetaia kongresu mniej­
szościowego. Omawiano spriwc 
autonomii terytorialnej. dzl;:laj-
ność Ligi Narodów w dziediinlę 
mnieiszościowei oraz kwestię de-
symilacji narodowościowej. 

W sprawie i autonomii terytorial­
nej zabierali glos przedstawił iele 
mniejszości z] Polski, a mianou (cie 
Staszys imieniem Litwinów. Kli-
montowicz iinicnieni Białorusinów 
iSteinhcil imieniem Rosjan. 

W imieniu £rupy ukraińskiej -ło­
żył deklaracje sen. Załoziccki z Ru-
munji. wypowiadając się za autono­
mią terytorja na! w wypadku lic-
możiłości i zrealizowania postu atu 
niezależności państwowej. 

Punkt ciężkości zainteresowań 
kongresu poligał na stosunku kon­
gresu do sprawy żydowskiej. 

Żydzi przejdstawili prezydium 
projekt rezolucji, potępiając anty­
semityzm narodowych socjalistów 
niemieckich. I Prezydium god-::ilo 
się m uchwalenie ogólnikowej re­
zolucji pod tym jednak warunkiem. 
aby nie bylolw niej mowy o Niem­
czech. 

Wszelkim jednak ustępstwom ze 
strony prezydium przeciwstawi ila 
się kategorycznie grupa mniej­
szości niemieckich. 

Wobec niejprzyięcia ich postula 
tu. Żydzi wystosowali do przewdjd-

Torgler 
fah mów! nawet 

niczącego1 list, w którym w ósti-ycli 
słowach | przedstawiają prześlado­
wania Żydów w Nietnczech.l wyra­
żają ubolewanie, że kongres ni* 
chce ich potępić, i oświadczają, *• 
i tych względów nie mogą brać u-
dzialu w i kongresie. 
I Przewodniczący odczytał ten 
Hst, opuszczając ustępy o antysemi­
tyzmie \y Niemczech, i przedsta­
wił kongresowi do uchwalenia re­
wolucję, ograniczającą się do) stwier 
dzenla, ii kongres wypowiada! sie? 
przeciwko wyzyskiwaniu {zasady 
desymilaćji dla naruszenia | pfaw, 
linilejszościowych. 
I Kr' Kilka grup, m. in. Rosjanie i Llt-

ini z Polski, głosując za (ezoluc-
, dodało oświadczenie, iż potępia-

rozWijający się w niektórych 
jjnństwach antysemityzm. ! 

Następnie kongres przy jtjpustó-
załych ławkach obradował nad 
wesrją stosunku kościoła do naro-
owości.1 

Przedstawicie] Słoweńców t 
loch robił liczne aluzje do prze­

śladowań mlniejszości słoweńskiej 
c Włoszcoh. 
W czasie dyskusji przewodniczą-

cjy iia życzenie grupy niemieckiej 
przerwa! posiedzenie, oświadcza­
jąc, iż \y związku z deklaracją nie­
których grup o antysemityzmie, od­
racza obrady do drtia następnego. 

niewinny 
hitlerowski obrońca 

LONDYN,. jl». 9. „Daily Ttlegr^rili 
ogłasza wy w ad z obrońcą Torpra 
adw. Sackjem;, który oświadczył 
stem stanom; zo przekonany, że iTdjr-
:ler jest nie? inny i że nie by! zalin 
szany wogóli) w podpalenie Reicltsja. 
gu. 

Uważam 
przyżwoiteeoj 
ce uzdolniono 

jTorglera za człowieka 
czystych zasad I wys|o-

go. Nietylko spodziewdm 
ę, ale jcsterji pewien, że uraiujęlTcjr-

glcra od kary, jika mu grozi". 
iadćzenia Hitlera, Ci 

k a / .i 
szc . 

do oś 
U razi 

tby 
uwiczleni zostaną pbwi 
zadokumenlować przed 

•??*•• 

śj.n:afem,iie są oni. liodpalact^ml, Saclf 
oppowiedzia1: 

— Hiqer złożył (iakie oiwiaidczesic, 
e mlat! na-nrj"śli to, ie I n n śmierci 
Jzie ftiykonana tylko, o ile sąd naj-
yższy inskaie uwlfźionych Jako win-
,'ch, a Sąd naiwyiizy w Linisltu skta-

d i się \yylaczrvle z elity sędziów nie-
IłlecWcłłl którzy ffrują wyroki, od 

:iesiątkÓw lat.' 
Jestem1 przekonani, że są|d ten pa 

zKada-nlu całego materiału dbwodowe-
Bi nie wyda wyroku śmierć) na T»r» 
gera. i 

Fala roiruchdw 
w Stanach Zjednoczonych 

Zgon Sf. Pi eh on'a 
min. spraw zagranicznych Francji b 

P A R | £ 19.9. j W miejscowości 
Long w Saimier zmarł wczoraj 
znany o4 ' i t v ^ francuski Stephan 
Piclion 

Zmarli liczył 76 lat. W 1900 ro­
ku Pichon był poiłem francuskim w 
Pekinie ] todczas powstania Bokse­
rów. \\cJiodzil on w skład kilku 
gabinety r przedwojennych jako 
minister, a m. in. w 1906 jako mi 

nisfer spraw zagranicznych. 
Clemenceau powołał go ponowf 

nie na ministra spra\V zagranicz 
nych w 1917 r. W tym charakte 
rze Pjchon podpisał [Traktat Wer 
salski. 

Ocl chwili dymisji gabinetu Cle 
menceau w 1920 r. Pichon wycofa 
się (całkowicie 
politycznego. 

z czarnego życii 

» » • • » » • » • • • »»333 

frintA Przybosz od chwili, gdy zdecydował się 
na stanowczy krok przyjęflia propozycyj, ofiarowa­
nych mu przez towarzysza noclegu, zmienił się cal 
kowicie. Starał się nie myśleć o tern wcale, jakie 
konsekwencje moralne pociąga ten krok za sobą. 
Wszystkie jego myśli skoncentrowane były na jed-
nem .tylko: otrzyma nowy garnitur, czystą bieliznę 
prosto ze sklepu, kąpiel i normalny pokój w hotelu. 
Nic innego nic obchodziło go narazie. 

Nowy towarzysz i przewodnik zaprowadzi! go 
zrazu do jakiegoś mieszkania na u(icy Waliców. 
Otworzył kluczem, wyjętym z kieszeni drzwi wej-
(ściowe. na których nie widniała żadna tabliczka 
i przez mroczny przedpokój przeprowadził go wprost 
•do.obszemei łazienki. Tu w walizie znalazł Przybosz 
JypSnpljt ubrania i kilka_J{omp!etów bielizny, a na 
półce wszystkie przybory do mycia i golenia. 

Nic chyba nie da się porównać z rozkoszą tej 
ciepłej kąpieli, pierwszej po tylu tygodniach życia 
nędzarza. 

Gdy wyszedł z wanny i wycierając się szorst-
kiem prześcieradłem, patrzył na zwinięte w kącie 
łachmany, które przedtem % siebie zrzucił przyszła mu 
do głowy patetyczna myśl! 

„Oto wraz z lą garstką łachmanów odrzuciłem 
moja. uczciwość . . . . m 0 J C rT , imo wszystko, neposzla-i zdrpsnem okiem przez szyby kawiarni na 
kowane imię l̂jfjfjfjfJJJJJJ i jących gorącą ka ę i zajadających picczyv 

Ale zaraz botem umytsł jego przeszyła inna myśl 
okropniejsza. Ze to imię ji ż dawno zostało zbruka-
nę i że nic nie było w stanie dźwignąć go już 
z upadku. 

„Wszystko jedno, wszj stko jec'no" — powtarzał, 
uspakajając samego siebie, ; ;dy wkładał na czyste cia­
ło nowiutką bieliznę. 

Każda czynność, któr; dawniej była dla niego 
całkiem prosta, sprawiała mu teraz niebywałą roz­
kosz. Ogolenie się do czy ta, wyszczotkowanie za­
niedbanych włosów, które postanowił dziś jeszcze 
ostrzyc, zawiązywanie krawata, zapinanie guzików 
nowiutkiej i leżącej znakon icie marynarki. 

W mrocznym przedpol oju czekał na niego tenże 
człowiek i bez słowa poda mu cieple futro z foko­
wym kołnierzem, kapelusz i rękawiczki. Dostał 
jeszcze portfel, w 'ktirym było parę szelesz­
czących banknotów stuzłotowych (o, jakże dawno 
nie miał ich w ręku) i tow^aizysz zawiózł go do jedne­
go z pierwszorzędnych hottli, gdzie otrzymał niewiel­
ki coprawda, ale wystarczający pokój. 

Przez pierwszych pąr< dni Przybosz, którego 
tamten uporczywie nazyw ił „profesorem", nie miał 
ża-dnych obowiązków. Wj sypiał się za wszystkie 
czasy w szerokiem, hotel< wem łóżku, zjadał obiad 
w hotelowej restauracji, sprjechadzał się po Warsza­
wie, lubując się tern, i e mo :e zatrzymywać się przed 
lustrzanemi wystawami pe ; obawy napomnienia po­
licjanta: „Tu lnie womo |st; ć. Dalej, dalej... przecho­
dzić..." Ze może wcfcodzlć Jo sklepów i lokali i nikt 
nie zamacha na niego ręką 1 nie zawoła: „Tu się nic 

|Że może nie patrzeć za-
ludzi. pi-

ywo. 

Ten okres rozkoszowania się 

nie daje. Proszę wyjść, 

regi1 ludzi normalnych trwał jecjnak krptko 
na czwarty dzień od czasu swej 
hote|u. Priybosz po powrocie do domu zasfal knrtk 
wzywającą go do pewnej podejrzanci knaipiki ni 
urzybowskiej na godzinę 8-mą w eczoreirL 

Wiedział, czem grozi nięposli szeństwo. Stawi! 
stę \iyięc punktualnie. Był zdecydowany na wszystko 

Od tej chwili rozpoczęła się jego robota, [a ra­
czej] przygotowania do prawdziwi j „roboty". Banda 
p.anpwała jakieś wielkie włamanie] i rozum; „profeso­
ra", jego znajomość innych sfer, były ici potrzebne 
Przybosza ciągnięto z jednego z :brania na drucie. 
Wrejszcie kazano mu przyjść ŵ  oznaczony j wie-

NOVVY J<Jrt«, 19.9. Kampania na 
rzecz 'odbudowy narodowej natra­
fiła na! przeszkody w postaci straj­
ków i rozrudhów. 

Organizacje robotniczo wysuwa­
ją zastrzeżenia wobec 'niektórych 
postanowieni kodeksu pracy dla 
przemysłu ! węglowego, co grozi 
wjiiowieiiiejrr) konfliktu w tej gałę­
zi VTzemya\\i i opóźnieniem podpi­
sania kodejksu przez prezydenta 

Rboseyęlta. 
W Brockton (stan Massachusetts) 

strajkuje 7.000 robotnikóV prze­
mysłu szewekiego, a w,Filadelfii 
grozi strajk 7.000 szoferów wozów 
cieżaio\vych. 

W rejonie górniczym w Pensyl­
wanii doszło do krwawych zabu­
rzeń. Kilka osób odniosło rany, kli-
ka budynków usiłowano wysadzić 
w powietrze. 

• * i : : -

Lotnicy polscy zwolnieni 
z areszlu pruskiego 

zal obu lotników za przekroczenie 
przepisów paszportowych na kar# 
2-u dni aresztu, na której pc 

BBRIJIN.I 19.9. Dochodzenie W 
sprawie wylądowania polskiego sa­
molotu .wojskowego w dniu 10 b. 
m. podlOreblin w powiecie Mi-
litsch ókręjtu wrocławskiego wy­
kazało, że niema żadnych pocistaw 
do posądzania o szpiegostwo. 

Landrat powiatowy Militscli skaj-

, poczet za­
liczono im areszt śledczy. 

;Obecnie zostali oni wypuszczeni 
na wo.ną stopę. 

^Zwolnienie samolotu nastąpi w 
najbliższych dniach 

. , . + tj I r 4 ^ ^ • f l 0 U I i » I T ^ R 
powrotejm sze-

Już 
przeprojyadzjki do 

zjawił się po raz czóri do „Stelli" to jest tam, gdziej „ 
pierwszy, powziąwszy nieodwołalną decyzję. 

Przestępując próg magazynu kosmetycznego, 
nic bez satysfakcji pomyślał sobie, że jeszcze| nie­
dawno przechodził Hi odziany w łachmany i tak od^ 
rażający, że pokojówka w białym czepeczku nie 
chciała go wpuścić. Przypomniał sobie, jak to Wów­
czas przed magazynem natknął stl na śliczną. !zaru-
mienioną od mrozu blondynkę, którą oczekiwał Jakiś 
pan w taksówce. Może, gdyby eraz go spotkała, 
spojrzałaby na niego Innym wzrokiem. Z zadowole­
niem przeciągnął dłonią po futrzanych klapach okry­
cia. Na tern pełnem próżności zajęciu schwytało go 
otwieranie drzwi. 

Wszedł do wnętrza. 
Właścicielka zaprowadziła go do pokoju narad 

I krótko przedstawiła zebranym: i.profesor". 
Stary!jego znajomy, siedzący w kącie w!głębi 

fotelu, dał mu przyjacielski znak dłonią. Pożatem 
wszyscy obecni byli nbcy Frankowi i dziwnie dla 

mego odrażający. Niektórzy ubrani z przesadna ele­
gancją,nn zaniedbani, ale wszyscy małeTPOCV1 (£ 
Jacy Widział tu niskie czoła, nieufni^ sc^zen ia 
n a ^ ba.Vtdńot t 'ńen ,WarZC- ,A,C 0 p a n o * « » « ™ « 
nastrój. 1 rudnoi powinien był przewidzieć że tak 
będzie. godfąc się ha to zajęcie 4 e u , a i i e c - 2 e « * 

Zaczęła feię ożywiona narada, której Franek orzv-Ban aVp /dkcnanT1^- Uk™™° ^ ^ ^ Z pąnaa. przekonana, ze sprawa przemytu już iest ?»-

/ag anice n tk.Uo - T a B a "ho]k*"- z d o l a l a "^ ie« ffW f , X ^ «. J-Piiszczeuia całej serji podob-

zie ttiSW Sl du° mna w."oc- Nara" 
dotychczas nieAm!' C ' W ' d w u d , l i ° i 3 k ^ k » W e ' e . 
ktoraby dala SVę uZ Jć wraz z nim do roboty. To 
było konieazne. 

— Zrozumiił 
noklem, wyciągaiąd 
ku niemu. 

Ręka Frankla 
tamtej dlonl 

— Zro.^imiallcmi 

profesor"? — spytał ,ten z mo-
swą wielką odrażającą dłoń 

wahaniem, ale . opuściła się ku 

f- powiedział krótko. 

http://19.il
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Kłopoty genewskiej jesieni 
Raport kieski politycznej i połytku praktycznego 

pui w najbliższych diWach prze­
sunie sie punkt ciężkości zaintere­
sowań oolityka z-aeranjczna zno­
wu nad Leman. Zbierze sic Rada 
Lipi Narodów, a DO nie) ogólne 
zgromadzenie... Sala Obrad i ku­
luary pałacu Ligi. od kilku miesię­
cy ouste. ożywia sie — | (iak co TO 
Jtu|) Drzez kilka Dier^wszycn dni de-
fcsrty stanowić beda orzedmiot za­
interesowań na całym Świecie. 

(Zwłaszcza tego roku.Ł. Czy wy­
padki w Niemczech nie sDOwoduia 
interwencji w Genewie;? Jaka be-
diie oozycja Ligi wobec dokonane 
jto w międzyczasie „czwóroorozii-
mfenia" t. zw. paktu czterech? I op 
poczynić z dłużąca sie w nieskoń-
cioność konferencja rozbrojenio-
wh? I : 

Jeśli te zagadnienia wypłyną na i 
cc wierzchnie — zblżajaca sie se­
sja Ligi może sio stać wielce inte­
resująca... 

[Ale czy wypłyną? C^y państwa, 
sibrane w Genewie, zdobędą sie 
ni odwagę spojrzenia w oczy rze­
czywistości — tei skorppHkowanei 
rzeczywistości ięsie-ni roku 1933? 
Cty też n e zechcą raczej przy­
mknąć oczv — a sesji1 nadać cha­
rakter typowo „ligowy", t. j . lawi­
rujący dokoła najważniejszych 
kwest vi zadowalający sie blahe-
mfi pozorami odwlekania w nie­
skończoność decvzvj... ' 

warni politycznemi... Ta oczywi­
ście o.e wiele chwały przysparza 
areopagowi nad Lemanem.J. Jest 
to raport — klęsk idei ligowej. 
Sprawozdanie imprez nieudanych, 
bezowocnych. 

Jest tu mowa o organizacji i prze 
biegu konferencji rozbrojeniowej, 
o konflikcie chińsko - japońskim, o 
konflikcie w południowej i środko­
wej Ameryce (Kolumbia i Peru, 
Boliwia i Paragwaj), o konflikcie 
miedzy AngJja a Persja w spra­
wach naftowych i t d. 

Wszystko jest solidnie opisane 
ale... rezultatu jak nie było tak i 
niema... 

jNa razie mamy sprawozdanie za 
łiiiegły rok (rok „ligowy" liczy sie 
od zgromadzenia do zgromadzenia. 
i wiec od wrześpia do września). 
Generalny sekretariat rozesłał wla 
śi ie wszystkim członkom Ligi 
si rawozdanie za okres od 13-go 
zi romadzenia. a wieciod września 
1932. 

Jest to pokaźny tom, wielkiego 
krmatu. liczący 152 Stron. Składa 
eig z 2 części, tiardzo niewspół-

Natomlast dwie trzecie sprawo­
zdania zajmują n.e-oolttyczne spra 
wy. któremi Liga sie zajmowała, 
sprawy, o którwch opinia publicz­
na na Świecie mfliej wie — które 
iednak usprawiedliwiają i uzasad-
naia praktyczna i skuteczna dzia­
łalność miedzynarodowei instytu­
cji nad Lemanem. 

Jest rzeczą bardzo charaktery­
styczna: polityczne znaczenie LUri 
przeważnie przecenia sie, nato­
miast jej działalności pozapolitycz­
nej nie docenia się. A jest ona właś 
nie bardzo intensywna i pożytecz­
na. 

Sprawozdanie wylicza siereg ta 
kich spraw, iak załatwianie spo­
rów orawno-administracyjnych. za 
gadnień z dziedziny higieny, kwe­
sty] komunikacyjnych.. tranzyto­
wych i t v. .snraw. dotyczących 
umysłowej współpracy czy pomo­
cy humanitarnej. 

Wciai jeszcze w pewnych czę­
ściach świata kwitnie handel nie­
wolnikami; właśnie specjalna ko-
misia ekspertów ma sie zalać ta 
hańba 20-go stulecia. Zbyt mało 
iest też znana walka Ligi z han­
dlem narkotykami. 

sprawozda 

beiaca zresztą częścią polskiego 
pr<jtgrajrm .(rozbrojenia moralne. 
go' 

Ale i a to wszystko Liga, potrze 
bue... jieniedży. A tych nfa coraz 
mr iej... 

M do pogłębienia sie kryzysu 
go»podirczego na świecie wkładki 
cz onków wpływały regularnie 
tal; że budżet wydatków Ligi nie 
nasotycał na; trudności, 

Wra ; z zaostrzeniem sic świato 
wigo kryzysu poczęły sie troski i 
kimoty budżetowe w Genewie... 

Wim > wielu oszczędności budżet 
sekretariatu L1gi. Miedzynarodo. 
doweg) Biura Pracy i Trybunału 
M ędzynarodowego w Hadze wy­
ro si n i rok obecny 34 i DÓł miijn. 
fnmkóy szwajc. Suma ta nie 
iest dotychczas pokryta... Liczni 

członkowie Ligi zalegają z 'wpła­
tami... W r. 1932 wpłynęło tylko 
79 proc. preliminowanych sum. Je­
szcze gorzeii iest w roku bieżacyra. 

Już przed kilku miesiącami wy­
słano z Genewy alarmujące Hsry 
upominawcze do szeregu państw. 
Skutek był żałosny... 

Zgromadzenie Ligi, które w naj­
bliższych dniach zbierze sie, pcza 
innemi kłopotami będzie wiec n.u-
siało zaiać sie również i finansami 
Ligi. ustalić, i akep race — z jo -
wodu braku funduszy — przyjdzie 
wstrzymać w roku najbliższym... 

Ale ponad teml trudnościami fi-
nansowenji górować będą w (ie-
newie inne. stokroć wainieisse: 
iak przywrócić iLidze autorytet 
moralny, w dziedzinie politycznej 
ostatnio tak bardzo podminowa­
ny. 

):"H":(-

Za przykładem Mussolmiego 
osuszanie biot w Niemczech 

IW rfriedrichstadt (w Szlezwiku 
niemie:kim) odbyła się w tych 
dniach uroczystość poświecenia ka­
mienia węgielnego pod wielka ta­
mę, kt 5ra ma bronić od zalewu uj­
ście r;, Eider. 

Oko o 35,000 hektarów ziemi, za-
lejwan<j co pewien czas przez mo­
rze i stanowiącej nieuprawną prze­
strzeń biot, bodzie pozyskane dla 
rpmik< w. 

Na i roczystość przybył min. rol­
nictwa p. Darre i wygłosił mowę, 

miernej wartości. | j Obszernie wreszcie 
IPierwsza (obejmująca iedna trze nie opisuje wyniki usłowań nad 

cześć tomu) zaimuie sie spra-1 współpraca umysłowa narodów, 

Fałszowana statystyka 
|ak Hitler „zwalcza" bezrobocie? 

riiflski korespondent „Ttaies'a" 
p zestal swemu pismu ostatnią niemte-
clą sta.ystykę bezrobocia, według któ­
re I liczba bezrobotnych Jspadła od koń-
ci sierpnia o 4.128.000 judzi. Jeśli tak 
jest istotnie, cyfra bezrobocia nie do-
fti Salaby nawet.norm z przed dwóch 

.jjAle... Wlasnte to „alfl̂  wskazuje, ie 
ni s tak pięknie jak sie zdaje. Ten 
sąm dziennik podaje następującą de-

CZY CI NIE J2AL?.. 

"' I 
Przed sklepem i kolonialnym 
trzymuje się jakiś pijany jego-

ość. Długo przygląda się •wjy-
awionym butelkom, wreszcie 
itrzymuje wzrok1 na szydziku: 
.Sprzedaż wódek i likieróii'". 
Jegomość zastanowił się chwi-

4 poczem wszedł do sklepu. 
— Czem mogę służyć? — py-
kupiec. 

— Panie... panie... szanpwny... 
... czy panu I nie szkoda. . 
... wódzie sprzedawać? (a) 

peszę — ostatnią mowę ministra eko­
nomii Rzeszy — zakonspirowaną przez 
prasę narodowo-sociaiłstycŁiią. Z nie) 
dowiemy sie. Jakie są przyczyny owe­
go spadiku bezrobocia 1 dojdziemy do 
przekonania, że nie jest on wynikiem 
polepszenia warunków ekonomicznych. 

Wśród 1.886.000 bezrobotnych, nie-
ujawnianych od stycznia] r. b.!w staiy- | 
stykach mieści się 257.000 rekrutów. 
którzy pozostają „dobrowolnie" w ka­
drach pracy, nadto 200.000 młodych ro 
botników wysłanych na roboty żniw­
ne. Wielu ludzi znalazło pracępolityoz-
ną. Jako funkcjonariusze „nazis". W 
Norymberdze defilowali oni przed Hi­
tlerem i „robili" eirtuzjasm tłumów. W 
fabrykach powyrzucano robotników, 
podejrzanych o sympatie komunistycz­
ne i zastąpiono ich nowozacieżnymi 
milicjantami. Robotnicy powędrowali 
do obozów, koncentracyjnych. 

W bankach i kantorach usuwani są 
urzędnicy Żydzi, a przyjmowani na ich 
miejsce aryjczycy. Zredukowani nie re 
Jestruią się nawet w urzędach pośred­
nictwa pracy, wiedząc zsóry, że nikt 
im pracy nie da. 

W licznych zawodach kobiety zastę­
powane są' przez mężczyzn, co także 
pozornie i^ptywa na zmniejszenie bez­
robocia, wreszcie tu modlę amerykań­
ską, zmniejszana iest liczba godzin 
pracy, co pozwala'na angażowanie no­
wych sil. I 

Wziąwszy pod uwagę •te okoliczno­
ści, dochodzi się do przekonania, że 
zniżka bezrobotnych w Niemczech for­
sowana jest sztucznie I nie stoi w żad­
nym stosunku z istotną poprawą sy­
tuacji ekonomiczne]. 

w której wysławiał wobec zgro> 
madzonych inicjatywę rządu Hi lle­
ra, jako dobrodziejstwo dla włoś­
cian. 

Mówca porównywał dzieło t<> z 
osuszeniem błot Pcntyjskich prpez 
rząd Mussoliniegp. 

Przedsięwzięcie to ma na ęe!u 
nietylko pozyskanie sobie włościan, 
ale też i propagandę przeciw Duń­
czykom 
duńskim. 

w sąsiednim Szlezwj 

Wiadomości — 
— fetę-powslci jest świetny! 

j — K Damięcki — to cenny 
n^byt^k dla kina! 

— I tem nie mogę się zgo­
dzić. Najbardziej interesująco 
wypal ła postać. Horsta, w inter­
pretacji Kurnakowicza. 

P o premjcrze „Dziejów grze-
cjhu" rozgorzała namiętna dys­
kusja Zdania są podzielone. Je­
dni ciwalą Lubieńską, inni Wę-
gfrzyr a, czy; Samborskiego... 

; Dyskusja ta jednakże dowo­
dzi, że „Dzieje grzechu" są cie­
kawym materjałem dla kryty-
kji... 

— A jakie będą najbliższe pre-
tyjen? i . 

Wi dJug wszelkiego ! prawdo-
nodo^ieństwa ujrzymy w paź-

iku 

Faszyści przeciw hitlerowcom 
o ustawie sferyllzacy|nel 

.Popolo d'Italia" —naczelny or­
gan parłji faszystowskiej zjamii^cił 
artykuł pełen zjadliwych uwas; z 
powodu hitlerowskiej ustaiwy ste-
ryiizacyjnej. 

Artykuł ten został powtórzony 
przez cila prasę faszystowska. — 
Wypadqk jest znamienny j dla> ego, 
ze jest (o pierwsze wystąpień! i faf 
szystowskie przeciwko rpzpc rząL 
dzeniorrt nacjonal - socialislycz^ 
nym. i 

W parę dni później organ ka olicj-
ko - .faszystowski „L'Av :Bire 
d'ltalia"i raz jeszcze zabrał głus w 
sprawie; tei ustawy i poddał \,\ su­
rowej krytyce. 

— Twórca — pisze ^azc 

N. 
ze gazeta -\-1 

| —;;• M!!! 

Edobycze 
nu i podziel 

przyniósł na ziemię iskrę bożą, któ­
ra stanowi o życiu ludzklem I do 
Niego należy decyzja o losach czlo-
wktka. Współdziałanie człowieka 
nie; może polegać na gw41town»m 
usuwaniu wolności, którą stanowi 
cześć osobowości. Sterylizacja jest 
okrucieństwem. Nawet Sparta w 
swiojej brutalności nie miała tego 
wyrafinowanego sposobu działa­
nia, który wprowadzą państwo do 
safikruarjum życia prywatnego. 
Ludzkość buntuje się przeciw temu 
zarządzeniu, opartemu rzekomo na 
w Wodach naukowych". 

Taka jest opinia faszystowska 9 
ustawie hitlerowskiej. 

owe zdobycze archeologów 
Kronika Rzymu i podziemny labirynt Kremla 

TesforocEny sezon I arcjipoloilczny 
obfituje !w cenne zdobycze w dwu od­
ległych jod siebie ptintołh Eurcpy — 
w Rzyntic i Moskwie. 

W okplicach Wiecznego filia:.ta, w 
miejscu, zwanem foriis Lcplis Masna 
dokonano w dniach ostatnich npwych 
odkryć.i Odkopano mlanoWiciej frag­
ment świątyni, noszący na sWdli mu­
rach długi, skrypt neo-punictó z łntere-
sującemj szczegółami epok) Ówcjzesnei. 
Białe marmurowe kolUmny iportyku o 
głowicach w stylu korynckiln, inapisjt 
z pierwszego roku nowej ery, a wlę« 
współczesne życiu Cl|rystusa, są bez­
cennym materiałem dla historyka. 

Odlaiłiki marmurowe posklejano sta­

rannie, co pozwoliło na rckonstrukejej 
kolekcji cesarskich posągów, która tam 
kiedyś się znajdowała. Jf 

Na dalekim zaś wscJiodzlaJEuropy,« 
mieście carów, waląc mur dzielnicy; 
chińskiej, odnaleziono fundamenty pra« 
starej wieży, łączące się korytarzem 
podziemnym z Kremlem. Korytarz ten 
tłumaczy liczne „cuda" strategiczne, 
Jakie się działy podczas oblegania 
Ki-emhi w różnych czasach ( przez róż­
nych najeźdźców. Bywało tak, ie oal« 
hufce obrońców znikały złwierdzy bea 
śladu, a z drugie] strony, wrogowto 
zdumiewali się niespodziewanym po­
siłkom, napływającym Jak z powie­
trza. 

Polski światek filmowy 
Sensacje - Plotki 

dzienniku na ekranie kina „Atlan­
tic" dramat „Szpieg w masce", 
reżyserii Krawicza. W filmie tym 
grają: H. Ordonówna, Samlwr-
ski, Leszczyński, Igo Sym i Je­
rzy Jur. Jednocześnie „Casino" 
wyświetlać będzie komedję „12 
krzeseł" z Burianem i Dymszi . 

Co słychać pozatem? 
Otóż mówią, że „Zabawka" 

całkowicie przez Waszyńskiego 
ukończony i zmontowany film, 
przedstawia się b. interesuj tco. 
Podobno Pogorzelska, Bodo 1 
Tom stworzyli doskonałe krea­
cje. Dalej: „Przybłęda" J. No-
winy-Przybylskiego wyświetla­
ny będzie dopiero za micsiąa 

Wytwórnia „Leofilm" zaanga­
żowała do jednej z ról glównjych 

w realizowanym obecnie J filmie 
„Prokurator Alicja Horn")Bogu­
sława 'Samborskiego. 

Obsada więc tego filmuj o któ­
rym mówi się w świecie) kino­
wym b. dużo, jest następująca: 
Jadwiga Smosarsika, B.;Skmbor-
ski i Fr. Brodniewicz, I krtysta 
sceny i łódzkiej. 

* 
— Sensacyjnie zapowiada; się 

projekt organizacji wielkiej ; wy­
twórni, finansowanej przez jeden 
z banków warszawskich.[ Inicja­
torem tej imprezy jest Kazimierz 
Krukowski. 

— Dymsza jedzie zagrarjicę! 
Fenomenalny artysta otrzymał 
propozycję z Pragi czeskiej! na 
szereg występów. 

Ina Benita 1 St. Slelańskl w scenie z filmu „Przy 
bieda" reżyserii J. Przybylskiego. Obraz ten wy 

świetlany będzie w bieżącym sezonie. 

Hanka Ordonówna debiutuje w filmie dźwiękowym 
..Szpieg w masce", realizacji M. Krawicza. Obok 

Jerzy Jur również debiutant. 

— Słyszał pan, parm- Kup-
I czyk, że panna Outmanóvvna za-
I ręczyła się z młodym Cymesen?, 

— No! Jeśli to prawda, to trze­
ba jej powinszować, a jeżeli nie. 

I to powinszujemy Cymesowi! (a) 

Nie ulega wątpliwości,- żel 
świetny komik zdobędzie na te> 
renie zagranicy wielki sukces. 

— Jeszcze jedna sensacja I 
Podobno Mozżuchin ma wystą­
pić, jako partner Krystyny An« 
kwicz w polsfkhn filmie. Zobaczy* 
my! . • 

...A teraz „to co najpikan-
tniejsze": plotki. 

Coraz częściej mówi się o roz* 
wodzie popularnej jfwiazdy fil­
mowej. Mówi się o tem od dwu 
lat, lecz teraz podobno nastąpi 
ostateczny moment! 

Czy ło prawda? Niewiado­
mo... (Ir.) 

:)*(:. _ 

Najlepsi płatnv artysta i 
Kto na/wifcel zarabia w Hollywood^ 
Według inlormacyl prasy amerykan' 

skiej nallepicl płatnym artysta \ test 
Paul Munl. (Prawdziwe nazwiska 
weissenkreuz). 

Jest to Zyd, a pochodzi z Niemiec. 
Orał w lilmach niemych, lecz bez po-
wodzenia. Dopiero diwickowce otworzy 
ly mu drogę do sławy. 

ROZMOWA 

*$am gdzie kobiety 
fracą człowieczeństwo 

Tajniki handlu żywym towarem 

Handlarze umawiają się z rodzi­
nami i albo wprost „towar" otrzy­
muje swój zarobek, względnie ma 
Wpłacany na swoje konto w ban­
k i . albo też przekazywany jest "ro­
dzinie. Podobno pod tym wzglę-
dem panuje rzetekiośó u „przedsię­
biorców" i całkowita należność o-
•irzymuje strona zawierająca umo­
wę. Zazwyczaj przy zawarciu kon­
traktu rodzice otrzymują pewną su­
mę. od 1 — 3 rys. dolarów, a reszta 
Jest nadsyłana kwartalnie w raia-
T* zarobków „towaru". Handlarze, 
którzy pracują stale dla Jednego 
„nomu", są solidni, jak przedsta­
wiciele jakiejś poważnej firmy i 
nie psują sobie opinii oszustwem, 
np na przyszłość banoby się po-
fierzać im „towaru". Przeważnie 

ndlarze są współwłaścicielami 
nów" lub maja swoje „kwa­

dry" (domy publiczne samotnych 
kobiet w Buenos Aires). 

Wschodnia organizacja handla­
rzy żywym towarem jest bardzo 
rozgałęziona i prawie we wszyst­
kich stolicach europejskich ma 
swoich przedstawicieli. Naturalnie, 
są to w pewnych sferach wpływo­
wi ludzie, jak wszyscy, którzy ma­
ją do dyspozycji duże kapitały aa 
przekupstwa. 

Towar Jest sprowadzany nietyl-
ko dla Argentyny, lecz również dla 
innych państw południowo - amery 
kańskich, w szczególności dla Bra-
zylji, w której stolicy, Rio de Ja­
neiro. znajduje się cała dzielnica, 
zamieszkiwana li tylko przez pro­
stytutki. Pomimo kryzysu, jaki się 
daje odczuwać w Południowej A-
meryce tak-że w tej branży, świe­
ży towar jest zawsze poszukiwany 

ceny niewiele spadły. Trudność w 
dostawie stanowi nie zdobycie to­
waru, lecz dostarczenie go na miej­
sce, wobec ostrzejszych środków, 
stosowanych wobec liandlarzy 
szeregu ograniczeń paszportowych 

wizowych. Szczególna rrudność 
jest w dostawie towaru do Argen-
tiyny i Brazylji. pieniądz jednak i o 
tejście prawa wszystko pokonują. 
W najgorszym wypadku towar jest 
< ostńrczany do Urugwaju, dokąd 
j:st jatwy wjazd. 
! Objektem handlu do domów pu­

blicznych sa itylko zdrowe, ładne. 
dobnze zbudowane dziewczyny w 
wieku od 16 — 20 lat. Towar przed 
zakupieniem jest poddawany kon­
troli lekarskiej i sprawdzeniu, czy 
nie posiada jakich ukrytych defek­
towi Czesio też jest wypróbowana 
wrażliwość i pobudliwość... 

Obiektem handlu w Polsce są 
dziewczyny z biednych rodzin ży­
dowskich,! drobnych kupców, lub 
rzemieślników. Często popycha do 
tego nędza, częściej chciwość, chęć 
szybkiego' zbogacenia się. Właści­
cielki największych w Argentyno 
domów pujblicznych w San Fernan­
do to warszawianki, których rodzi­
ny kupieckie zamieszkują okolice 
Bi. Gęsiej,i Muranowskiej 

OFIARY LEKKOMYŚLNOŚCI 
Historie Dorywania silą i uwoże-

nia za ocean dziewcząt -z Europy. 
sa już przebrzmiałe; wynadek taki 
byłby bardzo rzadki, odosobniony. 
edyż w obecnych czasach, nrzy 
silnej kontroli policyjnej i dobrowol 
nej Dodaży „towaru" taka rzecz 
wcale sie nie kalkuluje. 

Natomiast częste sa wypadki o-
bałamucenia naiwnei ofiary wldoka 
mi nadzwyczajnych uczciwych za­
robków w Ameryce. Obiecuj^ się 
Dosade w w'elkim magazynie, on-
eauement d« wytwórni filmowych 
(najsłodszy lep dla młodej dziewczy 
ny). prywatny sekretariat i wiele 
innych. Ponadto czcsio sie zaręcza 
handlarz ze swoia ofiara i wywozi 
do Argentyny, gdzie rzekomo ma 
Dosiadać jakiś wielki sklep lub 
śwetna posadc. Oszukany „towar" 
nicznajacy iezyka. bez pieniędzy, a 
nota bene często nie maiac W reku 
swoich dokumentów, przywieziony 
na mieisce. iest zdany na łaskę i 
niełaskę handlarza, który iuż bez 
użycia przemocy może skłonić swa 
ofiarę do oddania sie ohvdne>mu Dfo 
cederowi. 

Przejazd orze/, ocean nie natrafiaj 
IM wielkie trudności. Doza wizowo-

aaszDorloweini. DonieWa| kompa­
nie okrętowe - nie rnaia'1 zbytnich 
skrupułów nrzv Drzewożcniu „to­
waru", za który handlarze chetnie. 
bez żądania usteostw. pląca. Han­
dlarze zazwyczai maiafna statkach 
oddanych sobie niższvLchj funkcjo­
nariuszy z adm nistracii statku, któ 
rzy im wszystko ułatwiają. Ci są 
potrzebni, gdy czasem „tpwar" je­
dzie bez Daszoortu. 

Często handlarze (adą rh jednym 
statku z „towarem"^ jakstóyby go 
nie znając, tylko zdaleka lozuwaiac. 
żeby ofiara z.kim sic j.njc zapom­
niała". bo tego na statku nie do­
puszczają. 

Handlarze wystrzegają) sie kon­
taktu z ofiarami, w szczególności 
wtedy, gdy iada z wieksjza oartja. 
t. i. wioząc naraz kilka dziewczyn. 
W tych wypadkach dozorują ko­
biet przekupieni funkcjonariusze 
statku. 

SDOtyka s c również na statkach 
kobiety z tei branży, któije szukają 
„fi rtu" z podróżnymi. 1j"o sa już 
starsze, zawodowe, które rta własna 
reke iada do Pol. Ameryki „szukać 
szczęścia", przeważnie angażowa-, 
ne do któregoś z kabaretów 

A teraz nasuwa sie pytanie, dla­
czego do Argentyny zwozi się ko­
biety z całego świata. Czy tam w 
rzeczywistości jest tak mało ko­
biet. iak u nas panuje powszechne 
przekonanie. 

Otóż to Drzekonanie jest błędne, 
gdyż orocentowość kobiet w Ar­
gentynie prawie nie iest mniejsza 
niż u nas; przyczyna tkwi w surow 
szej obyczajowości Argentynek, 
które nie szukają chłeba w domach 
oublicznych i odsetek Argentynek 
miedzy prostytutkami iest stosun­
kowo bardzo mały. 

Ogólne zepsucie oowoienne i kry 
zys ekonomiczny zrobiły pewien 
wyłom w moralności Argentynek, 
iednak zły przykład eurooeiek iest. 
niewątpliwy. 

W ostatnich latacli Argentyna 
wzięła sie do zwalczania handlu 
żywym towarem. 

Najważniejszym tego rodzaju ak 
tem było zlikwidowanie bandy han 
dlarzy Zwi-Migdala. 

Ułamanie jednego zęba w zeba-
tem kole leszcze nie powstrzymuje 
maszyny, która w dalszym ciągu z 
cała precyzia działa. I 

!. (D.c.o.). 

• 



Miłość ku Polsce na ziemi Batorego 
Hołd Węgrów Janowi Sobieskiemu w Ostrzygomie 

Min. Matuszewski składa wieniec na gtoble Nieznanego Żołnierza w Bu-
dape szelc. > 

Budapeszt, we wrześniu. 
Wocir. Polak — dwa bratan-
do ^.abii i do szklanki". 

W iyci prostych słowach starej, 
bc/miien ICJ piosenki' zawarta jest 
wieków: tradycja, która odżyła o-
statnio i odczas uroczystości, zor-
gartizow, nycU przez rząd i spole-
c/ciistwi węgierskie na cześć kro; 
lów polstkh: Stciaua Batorego i 
J.iua Sobieskiego. 

W rolti bieżącym zbiegły sic 
dwie w i Ikic rocznice: 400-Iecie u-
roJ/in » ielkiego Stefana Batorego 
de Somli«. kskcia siedmiogrodzkie­
go. uzdo łioricgo za .sprawa stron­
nictwa a ityrakuskicgo polska koro­
na króle i-skfl. i 250 rocznica wspa­
niałego !wvcięstwa i równie wiel­
kiego Ja la III Sobieskiego pod Par 
.kaliami, nad ciemieżj-cielami Wfl-
jjicr — ' urkaini. 

7. wye agniętemi do bratniego uś-
CI>-KII dlc linii, z otwjrtemi naście-
iaj s^'rc:iui witali Węgrzy delega­
cję spolt czeństwa pdlskiego, przy­
bywając pod przewodnictwem 
prjiiwajRzcczyposppiite! kardyrw-
ła 'Hlondj. 7. uroczystości wiedeń­
skich, do Budapesztu. 

Elito -engvelorsz<|g! Niecli ży 
Je P&«k,i! 

Nic bj ły to zdiiw 

ci, aic 
prosta z 
kroku s araii 
przez II 
darze o : 

kouwemiisem w stosunku do go­
ści, aic jrawdziwy kłos, płynący 
prosta z głębi serca Na kazdyn 

sie ci, pokrzywdzeni 

... <owc okrzyki, 
e koinplerntruy, nakazane 

esprawiediiwy los, gospó 
azać gościom z bratniego 

kraju, z nalanymi z nimi węzłami 
w iciowi kowej tradycji, swa serde-j 
ivność. wą prawdziwa radość. 

... — Wiedzy obu naszemi naro-[ 
darni — mówił burmistrz Budape­
sztu Mii izar. witając delegację na] 
dworcu w stolicy Węgier — nie :SH 
uieją co irawda pokrewieństw a. aic 
naród w ;gierski uważa! zawsze HM 
aków : a braci. Jedni tyiko M M 

grzy iii li zawsze Polakom przyja-j 
ciólnii. sgdy za« wrogami... 

... — Droga, która kroczyły na-j 
rri J" pol ki i naród węgierski — oJ 
świ.idci yl minister sprawiedMwoś-
ci Laza • podczas odsłonięcia potnf 
nika So lieskiego w Ostrzygomin —r 
hyla zawsze równoległa. Wielo!-
kromie! obydwa narody spotykał^ 
-sie w ci łgu stuleci, nigdy jednak nit 
występ )\vały przeciwko sobie i 
wrogieni zamiarami.... 

... — Bądźcie wlitani <ia Wę r 
grzech! W dniu, w którym pełni 
goracyi h uczuć, witamy naszych 
uolsfkicl hraci. niema dla nas w 
stolicy Węgier milej widzianych 
gości... — pisał nahaczelnem miej­
scu w . ;zyku poIsMim budapesztef -
ski ...M igyarsag". 

— Cl en! Rlien! Cljen Lengyelor-
szag! - - rozlegały kię na ulicach o-
krzyki przechodniów na widok au­
tokarów z napisom „Francopol" 4-
widom ' znak, że lo goście z Pol­
ski. i 

Odsl niały się głowy, dłon.e pod­
nosiły lo daszków! czapek, powie­
wały n i wietrze chusteczki. J 

Trzy Iniowy pobyt delegacji pol­
skiej n i ziemi węgierskiej stał się 
iednern pasmem uroczystości i ma-
nifestai yj na rzecz Rzeczypospoli­
tej. I 

Już na stacji granicznej Hegyesj 
halom, po przekroczeniu granicy; 
austriacko - węgierskiej, pierwszo 
powitanie, pierwszy objaw radoś­
ci i serdeczności. Zgromadzone 
wzdłuż peronu dzieci w strojach 
narodowych zasypały pociąg kwia-j 
ta tni. 
• I wszędzie okrzyki: Etjen! El 
jen! 

A później Ostrzygom — kulmina­
cyjny punkt uroczystości, poświę­
cenie. pomni-ka ku czci Sobieskiego, 
>wysławionego nad Dunajem, w 
miejscu. gdzie król - zwycięzca! 
przeprawił się przez rzekę w pości-; 

gu za wojskami walecznego Kary 
,Mahme>ta baszy i oswobodził 
Ostrzygom — węgierska Często­
chowę. 

Na kilka kroków od rzeki, na tle 
wspanialej bazyliki, wznosi się 
biały piaskowcowy cokół, ukorono­
wany orłem polskim i krzyżem wę­
gierskim — symbolem bratersko-
^ci obu narodów. Na wielkim, pro­
stokątnym obelisku bronzowa pła­
skorzeźba głowy króla - zwycięz­
cy z wieńcem laurowym na skro­
niach, a niżej napis: 

SOBIESKI 
Pod spodem wykuty w kamieniu 

następujący napis w języku wę­
gierskim: 

Esztcrgom 
visszuvetelcnck 250 ik elvoriulojara 
allitotla a megye, a varos es a lengyel 

magyar cgyeslilet 
1933 sepl. 14 

W tłumaczeniu napis ten brzmi 
Nu pamiątkę odsieczy Ostrzygomia w 
2M> rocznicą wystawiło miasto, powiat 

i stowarzyszenie węgiersko-polskie 
14 września 1933 

Na zielonej murawie u stóp po­
mnika, z kolorowych kamyczków 
ułożone piękna mozajka — dwa 
herby jeden obok drugiego: biały 
orzec i krzyż węgierski. 

Po1 uroczystem nabożeństwie, ce-
'.ebrowanem przez prymasa Wę­
gier. (kardynała Seredi, we wspania­
lej bazylice ostrzygomskiej, zgro­
madziła się u stóp pomnika, spowi­
tego jeszcze w białe płótno, delega­
cja dolska i przedstawiciele władz 
węgierskich. 

W pierwszych fotelach zasiedli 
obaj i prymasi kardynałowie Hlond 
i Seredi, przedstawiciele rządu pol­
skiego: b. min. Janta-Połczyński i 
b. min. Ignacy Matuszewski, poseł 
Rzeczypospolitej w Budapeszcie 
Łepkowski, węgierski minister spra 
wiedliwości Lazar, wiceprzewodni­
czący izby deputowanych Czettler 
i przedstawiciele władz węgier­
skich. 

I znów zapewnienia serdecznej 
przyjaźni i wieloletniego tradycyj­
nego braterstwa, wspomnienia 
świetnej przeszłości i nadzieje świe 
tlanej przyszłości, a gdy opadła za­
słona i oczom zgromadzonych uka­
zał się pomn k, gdy przebrzmiały 
tony hymnów narodowych obu 
państw, rozdzwonił się nad brze-, 
giem Dunaju i nad polami ostrzy-
gomskiemi potężny hymn „Boże. 
coś Polskę", śpiewany przez Wę­
grów w języku węgierskim. 

Wiatr porywał słowa pieśni i 
niósł daleko przez spieniona rze­
kę na drugi brzeg ku Parkanom. 
gdzie Jan III Sobieski, wielki kroi 
polski, obrońca wiary świętej przed 

Przeciw Anglii 1 Książętom 
lfst GandWego 

, 

.•.kiego 

DII. 6 b. m. ogłoszono w Indiach 
nicznai ą korespondencje pomiędzy 
(iandli ,•!, a b. przewodniczącym 
kongresu narodowego induskiego 
Jaw ab irhal Nehru. — . 

W I staćh tych Mahatma pisze, 
4c cel :ni ruchu narodowego indu-

wicoo być usuniecie dwa 

władz, panujących w kraju: rządu 
W. Brytanji i książąt hinduskich. 

Na zasadzie tej korespondencji 
część prasy angielskiej domaga się 
najsurowszych represyj przeciwko 
całemu kongresowi narodowemu in-
duskiemu. 

POŻYCZKA NARODOWA 
W Ł A S N E M I S I Ł A M I 

tnahomelaiiskim półksiężycem, po 
łozgromieiiiu ann.i tureckiej Kary 
Mustafa pod Wiedniem, odniósł 
drugie zwycięstwo nad wojskami 
sułtańskienii, dowjdzoncnii przez 
baszę Kajrę.Mahim ta. 

Dziś jiż Parkaty nie należą do 
Węgier, liii 'tarnly n brzegu rzeki 
rozciągają się już terytoria przyzna­
ne traktatem w Triatlon republice 
czechosłowackiej. 

•Tym luyikinem polskim modlili się 
Węgrzy W swym ojczystym języku 
o pomyślność dla Rzeczypospolitej, 
/wiązanej I z nim wielowiekową 
tradycją. Pieśń tcl przetłumaczoną 
zupełnie dosłownie na język wę­
gierski, iJczą sic mali Węgrzy i ma­
łe Węgierki przynusowo w szko­
łach ludowych, .'ak wielka mi|s! 
być miłosi: tego bohaterskiego, dp-
świadczojn;go cięż<o przez los, na­
rodu do Polski, jeżeli dzieci jego ii-
czą sic w) szkołach hymnów modli­
tewnych ze pomy::lność i chwałę 
narodu, HI5ry wyć.ił Sobieskiego i 
któremu królował przez jedenaście 
lat wielki Batory! 

I następnego dnia drugi wzrusza­
jący nioilient uroejzystosci polsko-

dclęga 

dcl 

icji pol-
ego . Zoi-
spaniałe-

zniesione-
a Węgipr 

pid-
Z wy­
pomni-

jego wo-
na grób 

archanioł 

węgierskich, to hołd 
skici prochom węgiersk-
ty.3 Nieznanego. U stóp 
go pomnika Milenium, w 
go na pamiątkę 1000-lcc 
znajduje się wielki grobowiec 
skowy z data 1914 
sokicj kolumny bronzowdgo 
ka z postaciami Arpada i 
jowników spotląda w 
Nieznanego Żołnierza 
Gabryel. 

Na grobie tym polska 
złożyła wieniec z biało 
szarfą. Drugi wieniec 
biało - niebieskiemi legł 
cii miasta Krakowa, 
dwoma tygodniami gości|o 
ich murach delegację 
śtwa węgierskiego, 
przez prymasa Węgier 
$eredi'ego. 

A gdy skończyła się 
część uroczystości cała 
osunęła się na kolana i 
w niebo „Zdrować Ma 
myślność narodu węgi 
spokój dusz jego bohate 
tlów, poległych na polach 

Jan WlelTwieysM, 

Wre 

ar.u 
;icrsk 

Z pola walk i o byt 

delegacja , 
czerwoną 
szarfami 

3d delega-
przed 

w swo-
spoleczeń -
piowadzoną 

kardynała 

oficjalna 
delegacja 

popłynęło 
za po-

iego i za 
•skich sy-
chwaly. Znana działaczka polska na terenia'Francji, p, 

Warszawy. 
Róża Bayly (x) przybyła do 

„Te rrjjzkw'tłe świeżo drzewa 
iioaiaji słodka wonią, 

Kwiaty pachną, słowik śpiewa 

Myślałt y ktoś, Ąe to sentymen­
talny lin ik mazowiecki Lenarto­
wicz czy może czuły lirnik litew­
ski Syrokamla. Toż! to przecież Mi­
ckiewicz. ostoia ii opoka polskiej 
poezji. P: re tvch wierszy, to cała 
noezia w ii zaklęta w kilkanaście 
słów. Wflś! Któż i nas jei trie zna 

tacje Ojca św. 
Nieprzerwana praca bez odpoczynku 

yakacyj w Watykanie 
oku krót:.zv, niż zazwy 
yzgledu 
z Rokiem 
c wielkiego napływu piel 

świata we-

skich nr:ycliodza 
grjsławkństwo. 
Ja*kkolvriek w tei 

la Walki e byt 

ieuzasadnione lamenty 
konikijciclio dzwoni: 

od sfrony śpiewających ilowików.1 Znamy wi^ś trochę także 
kwitnących jabłoni. Któż z nas jej 
nie źna od słroriy barwnych doży 
nok.|od s-trony — bądźmy szcze 
rzy — doskonalej starki 
w zimie. A jak to było, 
brodzeju. u wujostwa 
szeni, a jak u stryia pod 
^k u ciotuni pod Sand('mierzeml 

A jak sic bawiono, a jakie pływaj 
nje łódkami po stawie, a 
wiki śpiewały, iak pachn; 

Waki 

i bigosd 
aariie doJ 

I od KaliJ 
Lublinem 

jak sło-
aly łipy.i 

:ia uroczystości 
Świętym. 

Okres 
bvl tego 
czai. ze 
zwazane 

Wsk«t<; 
grzymów z całeg 
wnatrz i:łacu apostolskiego panu> 
ie w dai;:ym ciągu nadzwyczajny 
ruch. Okiec Swipty nie zaznał 
dłuższeg) wypoczynku ' wakacyi 
nego i r i \ przestaje przyjmować 
tysięcy 'biernych. k;tórz\l po odwie 
dzen u bazylik i kościołów rzym 

;rosić go o bło-, 

hwili. oo uregu 
iowaniu kwestii rzymskiej z rza-j 
dem wlc^sdm. nic nie sto; na prze-! 
szkodzi* wyjazdowi papieża z 
R?ymu na wypocaynek; wakacyj-1 

ny, Pius J l cale lato slpędził w Wa 
tykanie, poza dwiema I krótkiemi 
wycieczkami do Castel-Gandolfo 
gdzie siu cończy odnawianie jego| 
letnlei willi. 

Nie icst zresztą Wykluczone, że 
jeszcze przed końcem pogodnych i 
słonecznych dni Pius XI, który bar 
dzo inUiMSuje sic postępem robót 
w Casti 1 • Gandolfo. wyjedzie tatnj 
ponownie ale o dłuższym Jego|pp, 
bycie D K I Watykanem ;niema już 
mowy. 

Znan< : reszta pracowitość obeci 
nego paoi:ża nie i sposabia go do 
wywczasów nawet w łeknie uoaly 
Niejednokrotnie Piis XI oświad 
czał swoin najbliższym, że nrzyr 
gotowufe rezydencję w Castel-

Gandolfo dla swoich następców! 
ale sam iesit zbyt zajęty I aby wy 
jeżdżąc na dłużej z \yktykanu 
przerywać swoae prace i audjenj-
cle, choćby na kilka dni! 

Oiciec Święty orzyjmbje wszyąt 
k eh. którzy chcą go zobaczyć 
złożyć mu hołd w tym roku jub 
leuszowym. Bardzo czeslo osób 
ście celebruje uroczysta nisza świe 
ta w obecności tysięcy pielgrzy­
mów. Postanowił tyiko znieść ce­
remonie całowania reki. jako na­
zbyt mecząca, wobec dawno nie­
widzianego nalplywu wiernych M 
wszystkich stron świata. 

'Pius XI nie wyrzekł s ę jednak 
swojej ulubionej przechadzki po 
cudownych ogrodach Vratykanu. 
Prawie codziennie w godzinach rio 
południowych w towarzystwie i<d 
nego z prałatów odbyvra przj-
jaźdżke samochodem, chętnie ziś 
czeló drogi Idzie piechots. Bardto 
często w czasie tych sna:erów p-
daie sie do groty Matki 3osfeiejj z 
Lourdes albo do kaplicy Dzieciąt­
ka Jezusowego, gdzie mo<lli się pa 
klęczkach, poczem znów idzie na 
nj-zechadzke poprzez cieniste ale­
je. Ogrody sa puste i spokojne, huk 
miasta tutaj nie dochodzi'. tySko 
szmer fontanny przerywa od cza­
su do czasu błogosławionii cisze. 

Gdv zmierzch zaczyna zapadać, 
Ojciec Święty wraca do Watylca-
nii i. no posiłku, resztę wieczojru 
spędza w swoirn, (gabinecie »r^y 
nracv i na modlitwie. 

) :* ! Ł _ 

linnei strony. Każdy gość z piasta 
podziwia pierwszego dnia te cz-ter 
dzieści czy sztśćdaesiat kon sto­
jących w stajni i tłumaczy sebie^— 
biedny warszawiak czv inny wiel-
komieszczanin — że tu się dtpiero 
najeźdź:. Przecież 60 koni to 60 do 
rożek, czyżby tylu dorożek 
potrzebować [poczciwy szwpgiC 
brat czy swat? 

Po paru dniach .dowiaduj 
•nieszczęsny i! nieświadomy 
skich rozkoszy mieszczuch, _ 
wsi nigdy nie na koni. Ze don 
goś onisywanpgo jako ósn 
świata lasu przez trzy tybodnie 
pobytu możria sie było wybrać 
iylko raz a i to jeszcze oo długich 
wstawiennictwach pani domu, ,K> 
trzaskatriach drzwiami i groźnem 
mruczeniu, że, „wszystko mi zmar­
nieje" domu t^go pana. 

Słyszeliśmy też, my mieszczu­
chy. i nawet uczyliśmy sie (z pod­
ręczników ekonomii, źe wieś der 
starcza miasth mięsa i iarzyn, o 
woców i mleka. Ekonomiści riiy 
Jiłi sie srodze. Ze wsi posyła sie po 
meso do miasta. Po jarzyny, co 
lepsze, też. Mleko cale idzie do 
mleczarni, a owoce iaśnie państwo 
wyznaczyli spbic tylko zimowe, 
jako tak zwany „wymiar" od dzier 
żaiwcy ogrodu. Cala letnia produk­
cja sadu idzie do miasta <i mieiski 
letni gość jeśli chce sie na­
jeść agrestu musi albo piechota 
drałować do; pobliskiego ipiastecz 
ka albo pocichu, żeby nie,obraz.ć 
dumy gospodarzy, wynajęła fujrką 
chłopską do tegoż nłiastcczka po­
jechać. 

Rzecz dziwna! Chłop trzyma 
jednego albo! dwa konie i zawSsze 
te korne „ma". Dziedzic ma koni 
sześćd^iesiait i nigdy ich „nie ma". 
W teni dziedzicowem niedplestwie 
i w chłooskkfj zaradności kryie sie 
cała tiagedja! wsi — temat niniej­
szego Artykułu, do któregej powoli, 
jak dd deseru zmierzamv.| 

Skarżył ml sie właśnie pewien 
dzJedzic "śrejdniei reki", to znaczy 
12 — (13 wł6kowvec, których to w 
Polsce! jest najwięcej, że mu sie 
już ntó opłac^ na ojcowiźnie sie­
dzieć, ziemiej orać, wiśniówkę na­
stawia^ * dzieci wychowywać. 
Twierdził, żi jest kwestia niedlu-
giesro i już czasu odpadniecie od 
roli <ych „średłiiomająfkowców" 
i że wogóle, co tam dużo gadać: 
tragedia. 

Ponieważ jwiekszość moch zna­
jomych aiemlan sa to średnromajat 
kowcy. ponieważ większość mojej 
rodziny także do tei klasy należy 
— muszę tu wyznać, że inic to nie 
zdziwiło ani!nie zaskoczyło. 'Od 
dzieciństwa i słyszałem zawszje o 
zupełnem nieoolacaniu sic gowo-
darki1 rolnej na średnich majątkach 

o nieiwiiknonem w najbliższym 

i od | Po długiej gadaninie o nadmier­
nych oodatkacli. co jest przecież 
koniecznym elementem tak zda­
nej szlacheckiej rozmowy: odgry­
wa tam role jak obojętne J.co 
słychać?" mieszczucha — docho­
dziło zawsze do kontrowersji. 

— Zle iest mówMem — ale czy 
nie żyjecie nad stan? 

— Mv nad stan; sam przecież 
widzisz jak skromnie, aż mi 
wstyd. i. 

Jeśli chodzi o łazienkę, o w. |c-< 
o umywamie wreszce — to r2e-
czywiśoe dość skromnie, aie jeśli 
znów o ilość wiśniówki, niwa, wi­
na (węgierskiego naturalnie) i pie­
czonego drobiu idzie, co skonsumo 
wali kochani sąsiedzi, zaproszeni z 
powodu pobytu „w naszej gruszy" 
kochanych gości ze stolicy —| to 
wcale nie skromnie. Jeśli chodzi o 
fortepian (nowiuteńki), o auto (Ka« 
roi nauczył sie szoferki — żeby by 
ło taniej) o gramofon i najnowsze 
płyty — to nie skromnie. 

Natomiast bardzo skromnie, je­
śli chodzi o książki (w całym do« 
mu ze 30) i o gazety, które ci „kul­
turalni" ludzie tylko przygodnie 
kuptiia w mieście, kiedy znudzi sio 
drób; i ryby i Maciek jedzie do m a 
sta po ..mięso". 

Panienki kształcą sie koniecznie 
w Warszawie, panicz też. Dlacze­
go ife wlksinowie. gdzie jest pań­
stwowe gimnazjum i męskie i żeń-gir 

i ,ii 

ter-czasie tak zivancm ..póiśiiu z 
bami". 

W (Osobistym moim zasięgu 
storycznym"] że tak powiem, z(iam 
rzeczjywiśceJ oare historii takiego 
smutnego z torbami nóiścia. Ale 
już i dawniej i dzisiaj widziaSem 
zupełnie inne powody tefco zdekla 
sowanTa ca ycii rodzin li nagłego 
zbiednienia niż je widza Inoi śred-
niomaietni informatorzy. inf. 

wi\» 
skieP I (dlaczego to pan dziedzic 
tak jak jego odpowiednik francu­
ski czy niemiecki nie idzie sam nie 
tylko pilnować roboty ale do ro­
boty! Do! kosy. do pługa, do młoc­
karni. Dlaczego to „panowanie", 
kiedy sie nie jest panem, dlaczego 
te odwoływania sie do wyźszsi 
kultury kiedy prawdę powedziaw 
szyfpolega ona na tein. że zamiast 
chłopskiej slwuchy pije sie wiś­
niówkę c iy śliwowice, a gazety 
jak i niejeden ccrrmieis.zy gospo­
darz nie czyta sie wcale? 

To. że; ktoś gra w bridża za­
miast w durnia — to jeszcze o kul 
tur^e nie śwfiadczy. Świadczy na-
torrłiast dobitne o niezaradności t 
duchowem osnalstwie „pana" co. 
dziennie przywożona do wsi pocz­
ta. Na sto chlooskch „dymów" — 
sieaemnaście czasopism i gazet. 
Do|dworu art? jedna... 

Wziąć sie IOO pierwsze do robo­
ty, PO drugie zrzucić pychę z ser­
ca. po trzecie podnieść swój start 
kut.uraJny Ą oto trzy zadania dla 
średnich bosiadaczy. Kto zechce 
sic uczyć i b|cdz'e sie. oprócz no­
wych metod brydża, uczył także 
i irlnych r.zeczy — choćby z ga­
zet, — ten dowie sie. że zagranica;. 
tacy panowie średniej reki żyju ie-
nieij i kulturąln ci niż u nas nieje­
den nan reki Wiefciej. I więcej ma-
ia pieniędzy. Wiktor Popławski. 

M (.o i on" 
kup COWCKOIU 

LJKĄ MAJKi, 
dla Mailuj ekrei^ 
pntctwgoioiMJ 

L.OP.P. 

Podczas uiienclajszych uroczystości na zaniku w Olesku, mlelscu narodzin 
króla Jana Sobieskiego, wartę honorowa przy zamku trzymał pluton kawa 

torii w historycznych strolach huzarów polskich. 

Niesubordynacja kapitana Dalad er 
wdbec ministra wolny Daladler 

Francuski rninisier spraw woisko-
wyoh, Daladior, Jest zarazem kapita­
nem rezerwy i jako taki — został po­
wołany formalnie do ipułku macierzy­
stego na iprzcsz-kolcnlc. T lB 

Żandarm, lilóremu zlecono doręczyć 
kapitanowi Daiadicr karlę powołania, 

zwraca ją pułkowi l interesującą ad­
notacją: 

^Kapitan Dalądier nie mógł się sta* 
wif, giyt pelai funkcje mtnislra woj­
ny)" 
; tak to kapitan Dalądier popełnił nie-
WrordynaeJe wobec zwierzclinika*, mi, 
nî tra woî iy. Dalłdier. 
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90 ciągnienia loterii 
: I |- ; || [ ' 

Stołeczne migawki sądowe 

1000/Ó bezpieczeństwa 
Jak wymyślać, to przez leletont 

Pełna tabela wczorajsze 
Główne wygrane 

i. 
90.000 zł. na nr.: 52888 
15.000 t , na n-ry: 14573 84S4I na n-ry: 7229 63314 

na n-ry: 60463 132698 
10.000 
5.000 zt 

139953 
2.000 złj na n-ry: 5174 44092 45004 

'«024 603)1 77197 87281 89214 91926 
97138, 98042 12072S 133708 144623 
152609 
1.000 zt na n-ry: 314 5151 27455 

36057 449JTS 46063 55344 55478 59730 
67205 795B9 72216 732$ 76592 79119 
80253 87227 89621 93989 95974 97435 
100499 10S639 U03798 106227 1I225> 
126987 1W101 127378 129372 13X731. 
136838 14B606 144447 150336 154253 

II., 
100.000 zl. na nr. 139669 
15.000 teł. na n-ry: 77821 133332 
10.000 zł. na n-ry: 67785 82366 
8.000 i\. na n:ry 9613 132S5 

4S657 91962 
2.000 ił. na n-ryr 7213 9675 

16957 &4926 25626 27574 34988 
35710 46707 55676 57546 78258 
90660 98490 102597 109211 111879 
J169SI 139016 150540 154915 

1.000 zł. na n-ry: , 854 5180 6538 
W I O 9577 9S26 9954 13375 17359 
17849 27063 29812, 32102 33636 
338S4 34730 34940 34975 35936 
37011 3S357 42627 43190 49538 
52135 65473 71340 73312 74274 
S0879 81728 S3453 94768 106135 
1156S9 116538 121155 133418 15280,7 

Po 250 zt 
1 i II clągrirenia 

61 S0 )S8 95 236 47 640 719 71 8̂ 4 
90 97 1091 237 311 51 423 33 53 70 
592 747 '945 2001 78 39i! 95 475 602 
827 46 956 3009 37 82 342 517 65 602 
20 27 2& 69 SIO 90j 4400 682 84 768 
•'"I 5I4S: 2SS 334 63 475 519 834 177 
916 97 6176 232 4S 79 412 875 932 ,41 
«S 71145 67 137 295 311 478 512 35 
686 S9S 8186 219 3.34 39 434 639 741 
5.3 950 S7 9081 411 29 42 501 40 56|75 
675 701 85S SI 902 

10055 101 362 427 98 11021 60 $21 
449 56 890 12074 95 335 96 97 501 140 
46 75 S37 13026 175 332 417 36 744 935 
14071 103 85 578 787 95 819 70 15005 
106 362'469 71 80 529 42 881 916,26 
41 91 16171 306 61 407 22 26 44 615 780 
844 17102 49 373 469 816 18244 48 404 
541 700 B4 19017 107 25 54 232 53 309 
31 38 407 505 39 93 6S9 730 60 f?6 
922 46 I 
20163 177 643 823 9?8 21474 669 766 

972 80 i2084 441 5,36 9S9 23135 44 &S4 
374 4421574 962 2412$ 51 295 404 546 
676 95 7tS2 46 31 97 953 25111 206 8| 15 
379 536 753 842 26032 164'561 620 786 
876 923 81 85 27124 34 200 93 370 566 
666 72 767 951 28028 179 8S 233 53,59 
421 37 575 955 29140 208 331 412 600 
15 958 h I -
30036|93 154 80 211 47 448 57 505 

684' 815' 73 957 31097, 167 20.5 69 549 
646 84 795 923 32030;32 90 135 611 79 
87 291 366 400 16 91 528 40 81 689 848 
Mi 941 «R 94 33089 159 81 216 330 569 
613 827134127 227 3871426 39 70 75 511 
611 72 82 706 803 984 35165 225 48 35° 
93 ,585 706 13 57 873 79 931 36075 1120 
44 290 B37 566 740 901 29 37120 21 268 
310 74 439 749 942 65 38069 87 98 1120 
75 236 158 317 20 63 84 484 529 75 1625 
797 906! 8 39061 93 111 278 304 16 74 
406 63 1597 727 828 
40139 47 84 218 485 606 15 27 47|885 

41013 226 28 71 356 94 544 602 14 38 
836 841920 29 49 42201 91 367 514 25 
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Pan Nuchym Pudełko nie zasta­
nawiał się długo nad wyporem za 
wodu. 

Poprostu powiedział sobie: 
„Jak juz muszę sie. n a z y w a ć Pu­

dełko, to dlaczego nie ijnam mieć 
pracownie pude łek?" 

Uznawszy duszność jego rozu­
mowania, ukończl/ł odpowiednie 
studja i w krótkim czasie założył 
sobie fabrykę 1 pf. „Pudelkopol". 

Czasy sn ciężkie, ale ostatecznie 
bez pudelek trudno się udziom 0-
b y w a ć . Dwunastu gorących pącz­
ków nikt w rieku do domu nie do­
niesie. A cóż dopiero mówić o uży­
teczności pudelek do kapeluszy i 
do zapałek. I 

Wiara w ten pomysł nie zawio­
dła pana Pudelka. P izeds iębiJ r -
s t w o szło wcale, wcale i p, IIu-
chytn był bardzo zadowolona z 
życia i nazwiska. 

Dopiero w pstattiich miesiąc ich 
zdarzył sie fakt, że p. Mtichym do­
szedł do wniosku, iż lepiej byłoby, 
prowadząc fajbrykę pudslek, naby­
wać się inaczej, albo też, n a z y w a ­
jąc się PudeWo, nie wyrab iać przed 
miotów, których nazwą jest iden­
tyczna z brzmieniem własnego ro­
dowego nazwiska. 

A zaczęło się to tak 
Zadzwonił ] telefon. Do aparatu 

podszedł zasljępca fabrykanta, s:ar 
szy subiekt, p. Beniek Mucha. Ja-

w sluchhw-

kopol? 
ba skarbn-

kiś zdene rwowany glos 
ce krzyczał 

— Czy to firma Pude 
4 - A kto ma być, 

w a ? 
— Jeżeli jo jest 

to podawa p^n tu pudełko, 
— Jakie pfidelko? 
— Co znaczy jakie pujdelko? 
— Znaczy] pudełko 

„pe", czy przez duże 
— A ja"k przez duże 
— Jak przez duże, to szefa 

ma z powodu wyszedł, 
i-.'.- n — T o jak1 przyjdzie 

Pude łko io l " 

przez r ia łe 
e"? 

nip-

powiedi; go nia 

paki, ie Je ł̂ bydle przez mile „b" 
i że mu życzę ciężkiej cholery przez 
diiże „C". Niezależnie możesiz pan. 
powtarzać] że jak go złapie na uli­
cy , to zbije pysk i złamie wszys t -
k i i kości takt ż-e choeiaż on jest 
Pudełko przez duże „ P e " , | to s«> 
zmieści do! najmniejsze pudełeczko 
pi zez małe „pe" i to w dodatku z 
konkurencyjnej fabryki! S łysza łaś 
pan? 

— Tak jest. Już zanotowałem. 
Tyiko przepraszam: bydle miato 
być przez Iduże „B" , czy przez ma­
lej? j 

Przez małe, bo myślę — w y 
cżajna świnia! 

Dziękuje. A kto mówi, k to? 
Co za różnica? Wszyscy są 

tego samego zdania. Dowidzenia. 
— Dowidzenia, panie Sztyft. Od-

riztt panu poznałem. 
— Dowidzenia, ale pan Ste m y ­

lisz. 
— Dowidzenia, sie nie mylę. 
— To pocałuj mnie pan... ' 
f4i-c dziwnego zatem, że gdy s tar­

szy subiekt zdał relacje szefowi z 
rozmowy z domniemanym i panem 
Sztyf tem.S obaj "postangwlli nie­
zwłocznie zaskarżyć o rdynarnego 
klienta do sądu. 

Na rozprawie p . Izydor Sztyft 
wypierał i się \ rozmowy telefonicz­
nej, utrzymując, że chociaż istot 
nie ma żal do firmy „ P u d i l k o p o " 
Za to. że, nie chciała mu wymienić 
partji większych pudełek fi^ mniej­
sze. tern niemniej nie mówi n igdy 
ludziom, co o nich myśli, gdyż nie 
lubi sp raw sądowych. a 1 
1 Sąd zaś, z w a ż y w s z y , te p. Mu-
fcha rnógł się omylić w rozpozna 
hiu głosu, wydal wyrok uniewinnia 
jacy. I 

' A więi; do czasu wprowadzenia 
apa ra tów telewizyjnych, | telefn« 
jest najwygodniejszym i 1 najbezJ 
pteczfiiejSzym środkiem wymyśla-

-):**-

Poseł Ameryki wzywa wojsko 
do okupacji zrewoltowanej Kuby 

Nieustanne zaburzenia w Hawanie , 
jak i w głębi w y s p y or. z ciągłe mar 
mfestacie s |komunizovanyoh tłu­
mów, wobec k tórych policja jest 
bezsilna, zdają się w s k a z y w a ć , że 
Kuba znajduje się w przededni 1 no­
wej wojny domowej i przew rotu 
Demonstracje odbywają się pod 
hasłem protestu przeciwko imperia­
lizmowi amerykańsk iemu. 

W niedzielę i wczorbj pobił tłum 
kilkunastu (obywateli amerykań ­
skich. 

W siedzibie posła S tanów Zjed 
noczonych Wellesa wybi te z< stały 
wszys tk ie szyby . Tłujm kilki ikrot-
nie przypuszczał sz turm do gn achu 

został jednak przez skon-odpar ty 

Co wróża gwiezdy na dzień 20 wrześira? 
Pomyślny dla rolnictwa, wydawnetw, pracy umyślonej 

i organ zatyjnej 
' " ' ńiieć poważniejszego znaczenia i wkrdt 

Zbuntowane wiezienie 
Dramatyczna walka z buntownikami 
\V| więzieniu s|ano\vcm w mieście1 

Angila (stan Luizijana) wydarzyła si$! 
niecodzienna nawet w Ameryce htstoj-
rja ucieczki więźniów. Z -wiezienia u-
cieklo dwunastu jwięźniów, w ttm p, 
skaiaoych na dożywotnie zamknięcie1, 
a 3 ;na!karę śmierci, od wykonania ktjó 
rej idzjefcło ich tylko kilka dni. i 

s i raż więzienna, składająca się i 
cztcrdi.estu ludzi, .ożywiona była du-j 
chem sportowym w takim stopniu, iż 
utworzyła dwie drużyny football-o-wej 
które pddawaly się z zapałem sztachet 
ne] grjze. 

Pewnego dnia miał być rozegrany 
matidij między obu współzawodnikami. 
W Iłaki sposób dowiedzieli się o tern 
więźniowie — zostało ich tajemnicą, 
fakt, i e wiedzieli o tein i że ten wlaś--
nie dzień i moment obrali Jako chwilę 
odpowiednią do wykonania sweso ry-
zyilfo^nego pomysłu. 

godzinie 4 popołudniu rozległ się 
e]sygnał alaimrwy, na dźwięk któ 

resjo zamykają się bramy w walc zc-
wn;tfznym, otaczającym mur więzien­
ny, 

W tej samej chwili na dziedzińcu po 
Javiła się gromada więźniów uzbro-
Jorych w rewolwery. Pędzili ku bra-

: 1 natknęli się po drodze na czte­
rech i strażników. Od wystrzałów zbuu 
touafiych więźniów padło trzech 
strażników. 

Tymczasem na dźwięk dzwonu alar 
weg<: nadbiegła grupa strażników, 

którzy podjęli walkę z więźniami. W 
toku formalnej bitwy dwóch więźniów 
zastrzelono, dwunastu ! jednak :i*udalo 
się przedostać aż do bramy wepfflęnri 
nej, gdzie zagrod-zil im 'drogę dowód' 
ca straży. Wystrzał rewolwcro-wy po­
łożył go trupem, gdy, odmówili żąda­
niu buntowników wydania im kluczy od 
bramy. Teraz bramy stanęły dla nich 
otworem i wydostali .się nazewnątrz. 

W międzyczasie zaalarmowana wy­
strzałami nadbiegła reszta straży, o-
raz policja z pobliskiej osady. 

I byłby uciekinierzy wpadli bęz-
wąlpicnia w ręce .pościgu, gdyby nie 
przypadek, iakgdyby wyjęta z- filmu 
kryminalnego. 

Przed bramą stal afcura-t autobus, 
którego szo-fer udał się po benzynę. 

Wszyscy więźniowie w liczbie dwu 
nastu wpakowali się do autobisu, je­
den z nich, były szofer, zasiali przy 
kierownicy i autobus pomknął z miej­
sca z błyskawiczną szybkością 

Sporo czasu upłynęło zanim straini 
cy zdążyli zarekwirować wolie auto 
i zorganizować pościg. 

Autobus z uciekinierami wyprze­
dził tymczasem pogoń i dopieri o dwa 
dzieścia kilometrów dalej znileztano 
pusty wóz, stojący przy drodze, Wi­
docznie nie starczyło już w bjlku ben­
zyny i więźniowie uciekali d 
szo. Na ślady ich nie natrafiano led. 
11 ak. 

Ie] pie-

sygnowane oddziały kawajerji i p o . 
'icji. I 

Pose ł i Wel les wys ia ł do W a -
sjzyngtohu obszerny raportto sy tua­
cji na Kubie, przyczem wskazał , i 
dla Ceniony życia i mienia o b y w a ­
teli amerykańskich wskazane jest 
na tychmias towe wysłanie na Ku* 
be wojsk Stanów Zjednoczonych .i 
przejęcia przez żo 'nierzy a m e r y -
przejęcie przez, żołnierzy a m e r y -

R^port ten jest przedmiotem n a ­
rad iw Białym Domu. Koła wojsko­
we skionrte są do okupacji Kuby, 
prezydent Roosevett jednak s ta ra 

j ^ i ę ćwentualności tej narflzie unik-

)-.m 5 
Już wczeSnd g ^ 

dżiny r»nnb (biecu-r 
ją nan dobrą passę! 

,: związaną z lepszemi 
„wtdpkimi n a | p r z y 
] szlość i 'poprawą 

nastrcju. Jes>: to do­
bry cias współdzia­

łania z innymi, nowych wczynt ń, spe­
kulacyjni wyrnszanjfl \r podrtt, co 
do rezultatów której nie poslad uny do 
stałeczmej pewności, 

Międiy godzi 8-ą a ^ ' 9 . zi znaczy 
się silniejsia etepairsja i ruchliwość 
umysłowa W związku z czem i lożemy 
osiągnąć powodzenie wipracy umysło­
we/, załatwianiu ważnell kores mnden-
cli, iv \inieresach związanych z mło­
dzieżą,' pośrednictwem* buchalter la, 
dziennikarstwem, wydawnictwa ni, Asie 
garstwem, handlem lub\ rachm kami. 

Naogól cały dzień dzisiejszy lapo-
wiada się (dodatnio. Południe ttbiecujc 
powodz*ni« w stosunkach z osobami 
płci odmienne/, w związku z miłością 
i szlilką, al godziny obiadowe nadają 
się do załatwiania hu«resów związa­
nych z szybkim obiegiem gott wki, do 
załatwianie spraw linansowycli i han­
dlowych. 

Gorszy nastrój w zwląZkni z drobue-
mi niepowodzeniami, laki mpi( się za­
znaczyć koło godz. 15-«\i — nijo będzie 

RADJO WARSZAWSKIE 
):*:( 

ce potem ustąpi. 
J Króiko przed godS. |20-Ią zaznaczy 
się dodatnie działanie i harmonizu/ą* 
cych i ustalających wpływów kosmicz­
nych, dzięki czemu d i się odczuwać 
dążenie iig\porozumienia i zgody, po­
łączone zz rozbudzeniem świadomości 
tnołalntj. 
\ W ciąsie tym możemy osiągnąć po-
wodzeilie iv stosunkach z osobami 
starszeml — zwłaszcza o ile chodizi o 
lichj pomoc lub poparcie, w pracy or-
ganizacy/nel, w staraniu sic o\ stalą 
posadę lub w przejmowaniu na siebio 
odpowiedzialności, w układaniu projelc 
tów na dalszą przyszłość, w załatwia­
niu spraw mających trwać ; długo, 
związanych z ziemią i ie/ produktami, 
rolnictwem, ogrodnictwem, arcliilektir 
rą^ nieruchomościami, kopalniami i gar 
batstwem, 

Późniejsze godziny wieczorne mogą 
nam przynieść jakieś" przeżycia psy­
chiczne, zainteresowania artystyczne I 
pomysły na szeroką skale. 

Dziecko dziś urodzone — towarży. 
skie, zrównoważone, sympatyczne i— 
okaże niezwykłe zdolności organizaćyl 
ne oraz instynkt do interesów. W 
związku z pracą umysłową wszelkiego 
rodzaju, rolniciweni i architekturą —< 
może liczyć na powodzenie. 

Jan Starzą Dzicrźbickl, 

nastyka. 
t. 152: 

z Kra-

ŚRODA 
WARS2)A.WA, (Dług., fali UJ11.8 ni.) 
7: Sygnał czasu I pi«śń „Ki,:dy ran­

ne wstają źortę". 7.06: Gin 
7.20: Płyty. 7.35: DJ C. pij 
Chwilka gospodarstwa jdomo«lego 

11.57: Sygnał czasu. Hejna 
kowa. 

12.05: Płyty. 12.35: D. c. pfyt. 
14.55: tflyty_. 
15.15: Płyty. 15.35: D. c. plyjt 
16: Płyty. 
17: Odczytr „Najnowsze- idobycze 

polsklel biologii". 17.11 : Muzyka lek­
ka. 

IS.15: Odczyt: „Żołnierz - poeta—i 
Stefan Orrozyjskii". 

19.10: Przemówieniej o „Pożyczce1 

Narodowe!" — prezydejnla m. st. War­
szawy Inż. Slomińskleko. 19.^0: Kwa-

Ocea-

' . 

rolnicza. 21.109 

za drans literacki: „Człowiek z 
hu" — An. Sterna. 

20: Koncert kameralny, pojśwlęcc-ny 
utworom i L. Różyckiego 

21: Skrzynka poczt 

Duet wokalny Corda. 
22.15: Muzyka. 22.40: D. c. muzy Ki. 

CZKARTEK 
7: Sygnał czasu i pieśń „Kiedy ran­

ne wstają zorze". 7.05: Gimnastyka, 
7.20: Płyty. 7.35: D. c. płyt. 7.52j 
Chwilka gospodarstwa domowego. 

11.57: Sygnał czasu. Hejnał i Toru* 
i:.ia. 

12.05: Plyly. 12.35: D. c. plvt. 
15: Płyty. 15.15: D. c. ptyt. 15,35: 

D. c. płyt. 15.50: D. c. płyt. 
16: Program dla dzieci. 16.30: Ply. 

ty. 
17: Felieton: „Wyrodna córka su-

fraźyslki". 17.15: Koncert solisto-*. 
18.35: Koncert kameralny. 
19.40: Fełjeion: „Dobry obląd kłą­

czem do serca". 
20: Koncert popularny. 
21: Komunikat rolniczy K m p ó s o Ł 

pienia Rolniczego. 21.10: I) c, koncerf 
tu. 

22: Muzyka tanerjjia. 
muzyki uiwcznej. 

22.40: D. i , 

file:///inieresach
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jórą 10 tys. dzieci iv szkołach powszechnych iv Białymstoku 
. 3 - a a l i 1 _ • • • • • < 1 I W\ *•«• n III j>>* /4 n m •» «rx m i ' n mpiłnlriA iod przewodnictwem fcrjfr. 

embv odbyło siję posiedze-
niejskiej rady szkolnęi. Pi M. 
uwski złożył sirawoidanie 1 ' 

-

Sprawa GalsKiego 
a dzień wczorajszy wyzna­
na była przed sądem okrę-

• ym rozprawa przeciwko Ro-
owi Galskiemu, b. wice-
• wodniczącemu jpowiatojwe-
omitetu do spraw bezrobo-
Jak wiadomo, Galski; o-

rżony jest o defraudację pie-
!zy w kwocie 2 890 zł. 56 gr., 
ymanych na zakup żyw no-

. ila bezrobotnych. 
i wysłuchaniu świadków — 

j nca adw. Zdrojewski k\o-
wniosek o powołanie do 
-vy nowego eksperta. Sąd 

; chylił się do tego wniosku 
roczył sprawę. I 

Z T - w a o p i e k i 
n a d z w i e r z ę t a m i 

i tychczasowy prezes biiło-
liego oddziału T-wa ooie-
ad zwierzętami,! p. dyr. Wi-
Suryn zrezygnował ze swe-
Unowiska, na którem dał 

j loznać, jako energiczny lie-
{ lik i pionier idei humani-

• ch na polu oenony zwie-

rząd T-wa składa za na-
i pośrednictwem p. dyrJ W. 
nowi najserdeczniejsze jpo-
<owanie za dotychczasową 
-pracę. 

D o l u r 
"' Idział Banku Polskiego w 

rastoku płacił wczoraj za 
ra 5.80—5.82. Za czeki — 
i 5.95. Podaż mała. 

L e h a r z - D e n t y s t a 

X Gdańska 
przeprowadziła się 

ca ul. Warszawską Nr. 2 
parter 

o stanie lokali szkolnych. Re 
mont szkoły nr. 8 przy ul. Ku­
pieckiej 9 kosztował 25 tys. zł., 
remont budynku poszpitalnego 
przy ul. Marszałka Piłsudskiego 
—15 tys. zł. Pozatem dokony­
wany jest obecnie remont w 
oficynie tej posesji, dokąd prze­
niesiona zostanie szkoła spec­
jalna z ul. Mazowieckiej 33. Ze 

sprawozdania p. insp. Jureckie 
go wynika, że do szkół pow-
sz« phnych przyjęto w r. b. 600 
dzieci. Obecnie przebywa w 
pu' ilicznych szkołach powszech­
ny :h w Białymstoku 7.622 dzie­
ci, j a w szkołach prywatnych 
ok< tło 3 tys. dzieci. Pozatem o-
ma wiano szereg innych spraw, 
związanych ze szkolnictwem. 

Czas pracy w 
Dnia 18 bra. w inspektoracie 

pracy 32 obwodu w Hiałymsto 
ku odbyła się pod prze wodni 
ctwem p. insp. Fedeckiego kon­
ferencja w sprawie czasu pracy 
w wykończalniach suknajw[Bia-
łymstoku. Przybyli na nią przed 
stawiciele Zw. Przemysi owców 
w Białymstoku: Abrara Sokół, 
Jakób Waks i Henryk Zebin 
oraz przedstawiciele Zv. Za w. 

Robotn. Przemysłu Włókienni­
czego w Polsce, oddziału w 
Białymstoku; Tomasz Kapitułka, 
Wiktor Bielski, Łuka! iz Szymon, 
Stanisław Okełowicz Władys­
ław Lichwierowicz, JH janOlcha-
nowski i ustalili, co następuje: 

Celem zapewnieni i należy­
tego przestrzegania w wykoó-
czalniach sukna białostockiego 
przemysłu włókiennii izego prze-

m 

wykończalniach sukna 

Niech każdy spełni swój obowiązek 
Apel do ogółu obywateli m. Białegostoku 

Komitet obywatelski Pożycz­
ki Narodowej m. Białegostoku 
wystosował do obywateli miasta 
odezwę: 

Pan Prezydent Rzeczypospo­
litej rozporządzeniem z dnia 5 
września 1933 r. zarządził roz­
pisanie „Pożyczki Narodowej" 
na pokrycie niezbędnych po­
trzeb państwowych w wyso­
kości 120 milionów na warun­
kach następujących: 

1) Pożyczka będzie wypusz­
czona w 6%-wych obligacjach 
(kredytowych papierach procen­
towych) imiennych po 50, 100, 
500 i 1000 złotych, 2) odsetki 
pożyczki płatne będą za zwro­
tem kuponów 2 stycznia i 1 
lipca każdego roku; pierwszy 
kupon płatny będzie 1 lipca 
1934 r. 31 wypłata kapitału or=z 
odsetek pożyczki zabezpieczo­
na jest w złotych w złocie, 4) 
obligacjami pożyczki według 
ich wartości imiennej (wyrażo­
nej na obligacjach) mogą być 
spłacane podatki od spadków i 
darowizn, 5) obligacje oraz; przy­
chody z tych obligacyj są wol­
ne od wszelkich podatków i da­
nin państwowych i samorzą­
dowych, 6) obligacje i kupony 
pożyczki nie ulegają żadnemu 
zajęciu, nawet zajęciu z tytu­
łu należności na rzecz Skarbu 
Państwa i gmin, 7) obligacje 

GRETA 

GARBO 
-> the \ove*saddeneótdancar 

Gruiinskaya 

•A 

JOHN 

BARRYM0RE 
as the ramantic Bartm, 

thief titrned lover 

I 

AWFO «B 
i Ftaemmchen, seĄrjtary 
* L in nitki 

WALLAGE 

BEERY 
Preysing, fałam* 10 tave 

his furttmc • 

J 

BARRYMORE 
n-s Krin%etein, soun to die, 

ea%ef for tife 

LUDZIEiHOTELU 
Film najwyższej miary 

W roli j l 
Rosyjskiej tancerki 

GRUZIŃSKIEJ 
wiecznie spragnionej 
miłości . . . 

PREMJERA 

PIĄTEK 

22 
Września 

„APOLLO" 

LUDZIE w HOTELU 
wg. powieści VICKI BAUM 

W roli barona [ l 
von GAIGERN 
złodzieja i romantycz­
nego kochanka, płacą­
cego życiem za chwilę 
szczęścia i ułudy . . . 

PREMJERA 

PIĄTEK 

22 
Września 

„APOLLO" 

LUDZIE wHOTELU 
zrealizowano kosztem miljonów 

W roli ! • 
FLAEMCHEN 

(PŁOMYCZKA) 
pięknej, płoche) i lek­
komyślnej stenolypist-
ki w jedwabiach 

PREMJERA 

PIĄTEK 

22 
Września 

„APOLLO" 

LUUZIE w HOTELU 
rewelacyjna obsada gwiazd 

W roli dyrektora [ i 

PREYSINGA, 
dla którego pieniądz 
jest jedynym Bogiem.., 

PREMJERA 

PIĄTEK 

22 
Września 

„APOLLO" 

LUDZIE «i HOTELU 
chluba wytwórni „Mctro-GoldwynM.ycr" 

W roli urzędnika | 
KRINGELEINA 
skazanego na śmierć 
nieszczęśliwca, prag­
nącego do dna wychy 
lic czarę rozkoszy życia 0 

, a | 

PREMJERA 

PIĄTEK 

Września 

„APOLLO" 

W 

pis 

belą przyjmowane, jako kaucje 
cy yilne i wojskowe, depozyty, 
mo ją być używane do lokowa­
nie kapitałów osób, pozostają-
cy< h pod opieką i kuratelą, ka-
pit iłów fundacyjnych, kościel­
ny- :h i korporacyj publicznych, 
8) >bligacje będą jednorazowo 
wykupione po latach 10, mogą 
by i jednak wykupione częścio­
wo lub całkowicie po latach 
trz ich, 9) Pożyczka zabezpie­
cz! się całym majątkiem Pań-
stv a, 10) cena sprzedażna obli-
ga( yj pożyczki ustala się na 96 
zl. za każde 100 zł., 11) należ­
no ić za obligacje jest płatna w 
6 równych ratach, z których 
pierwsza rata wpłaca się przy 
zapisie na pożyczkę, następne 
w listopadzie, grudniu, styczniu, 

lutym i marcu, najpóźniej pią­
tego dnia każdego miesiąca, 12) 
kto wpłaci wcześniej całość lub 
część należności, płaci cd wpła­
conej przedterminowo ! urny o 
Vs % mniej, 13) kto posiądą na­
leżności od Skarbu Państwa z 
jakichkolwiek tytułów, ma pra­
wo żądania spłaty tyci należ­
ności w obligacjach 6°/o- tfej Po­
życzki Narodowej według ich 
ceny sprzedażnej z uwzględnie­
niem bonifikat, przewidzianych 
w punkcie 12, 14) teru in do­
puszczenia obligacji na giełdę; 
określenie warunków cedowa­
nia i tranzakcyj obligacjami 
ustali Minister Skarbu. 

Komitet miasta Białegostoku, 
powołany w dnju 16 b). m. na 
Waliem Zgromadzeniu Korni 

Przed sądem starościńskim 
Srul London (Malinowskiego 
za współudział w tym uboju 

Młody, bo zaledwie 19-letni 
ncenty Gordon (Przekątna 2), 

lut i zajrzeć do kieliszka, a w 
sta lie podchmielonym wszczyna 
awantury. Za ostatni swój po-

dostał 7 dni aresztu. 
- Za potajemny ubój zostali 

uk irani: Mojżesz Soroka (Czac-
ki( io 4) — na 14 dni, Michał 
G4|fubowicz (Spacerowa 64) 

14 dni, Mojżesz Szturmak 
ilinowskiego 8)—na 12 dni i 

na 5 dni aresztu. Berko Zarań­
ski z gra. Chlebiotki po w. łom­
żyńskiego za współudział w po 
tajemnym uboju na terenie m 
Białegostoku dostał 5 dni sresztu. 

— Wspaniałą kolekcję, klu­
czy, liczącą 19 sztuk, znale­
ziono przy Zygmuncit Wasz 
kiciu, który nie chciał wyjaś 
nić, do czego mu one służą. A 
ponieważ wszystko przemawia­
ło za tern, że miały mu być one 
pomocne przy kradzieży, Wasz-
kiela skazano na 3 tygodnie 
bezwzględnego aresztu. Nara­
zić nie m-żna go było posa 
dzić, bo już siedzi w areszcie 
prewencyjnym W związku z in 
ną sprawą, 

C o s i ę n a z y w a 

„Dyletantyzmem" 
M szkołach muzycznych 

Artykuł poniedziałkowy p. t. 
„Ciwiała Muzyczna", omawia­
jąca sprawy szkolnictwa wogó-
le, a muzycznego w szczegól­
ności, nazywa s z k o ł y mu­
zyczne, nie opierające się na 
„pntektoracie" i „opiece", dy-
leUnckiemi. Najniesłuszniej. 
Gdrż tylko istnienia słabe, nie 
ufn ące w swe siły, nie posia­
dające żadnych kompetencyj, 
ani kwalifikacyi, muszą szukać 
opieki i wysokiego oparcia, re­
klamy, gdyż, nic nie ukończyw­
szy nie mają nawet prawa do 
samodzielnego kierowania daną 
instytucją, czy placówką. 

LJCZ szkoły muzyczne, kie­
rowane i nauczane przez oso­
by dyplomowane, z wyższemi 
stuc jami, odbytem! u takich lu­
minarzy pedagogji, jak mistrz 
Les :etycki, szkoła włoska i in­
ne, nie są dyletanckiemi, nie 
potrzebują szukać poparcia i 
reklamy. I że nie są, jak tamte, 
dyletanckie, świadczy o tern 
wie oletnia praca i działalność, 
jalca mają poza sobą, jak rów­
nież uznanie ministerstwa, sko- rVch n » działce „biec lisko 
ro iladane im zostały! prawa znajdują się zabudowani*: dom 

Do sprawy Nr. Km. 189^/33/IV 
O G Ł O S Z E N I 

Komornik Sądu Grodzkiego 
w Białymstoku, rewiru IV-go, 
Józef Uziembło, zamieszkały w 
Białymstoku, przy ul. Marsz, 
Piłsudskiego Nr. 5, ogłasza, że 
na żądanie Dyrekcji Lasów 
Państwowych w Białowieży, w 
dniu 14 grudnia 1933 rćku, od 
godz. 10 rano w gmachu Sądu 
Okręgowego w Białymstoku 
przy ul. Mickiewicza Nr, 5, od­
będzie się publiczna sprzedaż 
przez licytację niehipotec/.nej 
nieruchomości wiejskiej, nale 
żącej do Mikołaja Szerszuno-
wicza, syna Mikołaja, położonej 
we wsi Dworyszcze, gmicy Bia­
łowieża, pow. bielskiego, woje 
wództwa białostockiego, skła 
dającej się z różnego rodzaju 
gruntów o przestrzeni o Koło 4 
hektary w 21 działkach, /. któ 

szkół państwowych. Znane są 
oce również i na terenie kon­
serwatorium i wyższych uczel­
ni \r stolicy, gdyż dały o sobie 
świadectwo, poddając konkur­
sowym egzaminom swych ucz­
ni Jv, którzy składali je z jak-
najlepszym wynikiem na wyż­
sze kursą. 

sto-drewniany, kryty słomą 
doła drewniana, 

Jednocześnie z powyższą nie 
ruchomością sprzedaży ulega 
klacz maści karej, lat 10 sta' 
nowiąca przynależność do go 
spodarstwa. 

Nieruchomość powyższą nie­
ma urządzonej księgi hipplecz-

łrŁysłowie mówi: „Krytyka jest nei> w zastawie, dzierżiwie i 
ła:wa, lecz sztuka jest trudna", wspólnem z kimbądż posiadaniu 
Ostrożnie zatem ze słowami i n i e znajduje sie, sprzedażyule-
krjytyką. Co się zaś tyczy wzglę- Źa w całości idodnie z opisem 
dów materialnych — to przy o- z d n i a 6 grudbla 1932 r. [ 
bęcnym kryzysie i ogólnie trud- Licytacja powyższej hieru-
nej sytuacji, każda szkoła z tern (chomości rozriojcznie się od su­
sie liczy i robi jaknajdalej idą- ™y szacunkoWęj |ysiąc riięćset 
ce lłatwieniar udostępniając! (1500) złotych, i I 
młodzieży naukę i sludja, jak' Zamierzający waiąć udział w 
również daje specjalne prawa, "cytacji obowjązapy jest[ zlo-

,„ ] żyć wadjum w wysokości stu-uczniom utalentowanym. 

Qr[ fl. ADAMOWICZ 
Ckmtai: i Wme, nmryczni, płileti (ninniB) 

Przyjmuje w gabinecie 
Dr. A . GURWICZA 
BIAŁYSTOK, M i n i . P»i»diki«jo 17, l< . 6-40 
od (odz. 10 io !-•) 1 od 4-ej do 8-«| wloci. 

ilr.M.Kanel 
HiMti iiiirrmi, iMm I moczoptcioai 
Przyimuje od godz. 9—1 i od 5—8. 

Kobiety od godz. 4—5 p.p. 
ul .flanklawlua n (partar) tal. >-». 

M *c« - MARJA LUBKIEWICZ-LEWANDOWSKA, 

'pięćdziesięciu (150) złotych 
Opis majątku przeglądać moż­

na w kancelarii Wydziału Cy­
wilnego Sądu Okręgowego w 
Białymstoku, j 

Białystok, dnia l.IX 1933 r. 
Komornik (—) Uziembło. 

Sprzeda ła sie plac 
o wymiarach 

2692 mtr. kw. Sio-
bodą — działka Nr. 
32, Wilno, Królew­
ska 3 m. 7. Alek­
sander Nikotafew, 

tetu Wojewódzkiego, Zwraca się 
niniejszem do ogółu Obywateli 
Białostockich z j gorącem we­
zwaniem, by każdy spełnił swój 
obowiązek względer i Państwa 
i podpisał—w minrę swych sił 
i możności—poży:zk; w jednej 
z następujących insty ucyj: Bank 
Polski, Bank Gospodę rstwa Kra 
jowego, Pocztowa Ka ia!Oszczęd 
nościi Kasa Komunalna. 

Pod odezwą figurują —obok 
podpisu prezesa komitetu, p. 
kom. Nowakowskiego liczne 
podpisy członków prezydium 
i komitetu, reprezentujących 
wszystkie warstwy społeczeń­
stwa białostockiego, bez róż­
nicy narodowości, wyznania, 
przekonań politycznych, insty­
tucje państwowe samorządo­
we, organizacje zajwopowe, spo 
leczne i t. d. 

Zarząd koła :>ia ostockiego 
Stów, Urzędników P tństw. i/y-
d ił do swych członków odezwę, 
w której, powiadamiając o z^ło-
s;;eniu akcesu przea Związek 
d ) komitetu obywateskiego Po-
ż rczki Narodowej; M Białym 
stoku, zwraca się do nich z go­
rącym apelem su askrybowania 
pjżyczki w wysc kości, 
biadającej możliwościom 
sowym członków i 
samego aktu pożre 
giniżmu Państwa, nlemn 
jednak jak 75 pro:, jjednorazo 
wych poborów m;esięc/nych, 
podobnie jak to postanowiły in 
ns ołganiz^cje prrco(wnicze 

t L • 
Urzędnicy okręj jwego urzę-

dx ziemskiego w Białymstoku, 
i zebraniu w dniu wczoraj 

;;yrri (19 bm.) jednogłośnie za-
sklarowali subskrybowanie 

Pożyczki Narodowej w wyso­
kości 75 proc. i 1(0 |>roc.:wza 
liżnpści od pobiertnycłi pri 
harów i akordów, 

Zarząd oddziału pjowiałowei-
li> Zw. Nauczycieliitya Polskie 
ji> W Białymstoku w:;ywai całe 
muczycielstwo szkół powszech 
nych m. Białegosto^ti i powia­
tu do gorliwego snb ikrypowa-
ii a różyczki Narodowej w wy­
sokości, ustalonej pr; ez sglów-
II y kbmitet pracowaiczy. 

Na zebraniu całego persone­
le letznićy P. C. K. w Białym. 
stoku pod przewodnictwem dy­
rektora lecznicy, dr. Sołłohuba, 
zapadła uchwała, iż wszyscy 
(nie wyłączając i niżizej służ­
ba) winni zadeklarować pa 
necz Pożyczki Ni i i iodowjej 
znaczną część swoicl poborów. 
Pprsonel biura odd liułu-okręgu 

C.K. przyłączył pic do te' 
i chwały. 
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Szkoła Muzyc.. 
beohadji Kahanówny 

pod protektor! te m 
prof. Józefa Turcz reskiego 

Z a p i s y c o d z i e n n i e 
Informacje w kai c larji 

przy ul. Sienkiewicza 28 tel 4-33. 

pisów ustawy o czasie pracy 
Oraz usunięcia dającego się 
bezspornie odczuwać braku ro­
botników wykwaliiikowanych, 
zwłaszcza starszych foluszni­
ków i starszych postrzygaczy, 
zebrani postanawiają: 

1) Związek' Robotn. Przem. 
Włókienniczego zwoła najdalej 
w ciągu dwóch tygodni zebra­
nie tych robotników wykwali­
fikowanych, których brak d tje 
się odczuwać w przemyśle, 
zwłaszcza starszych foluszników 
i starszych postrzygaczy, w spra­
wie zapewnienia współpracy ze 
strony robotników przy szkole­
niu nowych robotników Ityeh 
kategoryj oraz przeciwdziała­
nia ze strony ogółu robotników 
zdarzającym się wypadkom sa­
botowania przez kwalifikowa­
nych robotników jednej zmiany 
bracy robotników tych samych 
kategoryj, zatrudnionych w dru­
giej zmianie. 

2) Poszczególne zarządy v y-
kończalni sukna będą pozosta­
wały w kontakcie ze Zw, Rub, 
Przem. Włókienniczego w spra­
wie zatrudniania i szkolenia ro­
botników wykwalifikowany :bj 
których brak daje się odczuwać 
w przemyśle, będą w szczegól­
ności W razie potrzeby zwi a-
pać się do związku o skiero­
wanie do pracy brakujących 
specjalistów oraz komunikować 
związkowi o zdarzających nię . 
wypadkach sabotowania pracy 
robotników zmianowych ljb 
odmowy ich szkolenia. 

3) Zarówno przemysłowcy, jak 
robotnicy, będą powiadamiali 
inspekcję pracy o zdarzających 
się- wypadkach sabotowania 
przez wykwalifikowanych Ro­
botników pracy robotników tych 
samych kategoryj, zatrudnio­
nych w drugiej zmianie, orjaz 
odmowy .szkolenia nowych kadr 
cel m pociągnięcia przez in­
spekcję I tych robotników pa 
przekroczenie ustawy" o czasie 
pracy. 

4) Przemysłowcy będą dążyli 
do zapewnienia stałej pracy ro­
botnikom kwalifikowanym; za­
trudnionym w drugiej zmianie. 

5) Zebrani apelują do inspek­
cji nracy, aby wnh«c stwier­
dzonego braku starszych folusz­
ników i starszych postrzygaczy, 
celem uniknięcia konsekwencyj 
karnych opinjowala przychylnie 
składane podania o przedłuże­
nie czasu pracy tych kategoryj 
robotników pod warunkiem; zo­
bowiązania się do wyszkolenia 
w określonym terminie zastęp­
ców na drugą zmianę. 

6) Przemysłowcy apelują do 
inspekcji pracy, aby cofnęła 
żądanie wywieszania przy prą­
cy na 2 zmiany list robotni­
ków, zatrudnionych w każdej 
zmianie, jako stwarzające do­
datkowe obciążenie dla kanto­
rów fabrycznych i nie [spełnia­
jące pokładanych w niem na­
dziei. 1 

7) Zw. Przemysłowców włoży 
w inspekcji pracy w imieniu po­
szczególnych wykończalni prd-
jekty rozkładu' czasu pracy 
oddziałach mokrych wykończa 
ni oraz podania o przedłużeni 
czasu pracy w tych oddziałać! 

8) Zebrani ustalają, że daj-
się zauważyć brak wykwalifi­
kowanych majstrów wykończal­
ni oraz majstrów przędzalni, 
przędzainików i czyściarzy, wof 
bec czego apelują do Inspekcji 
Pracy, aby uregulowała sprawę 
szkolenia tych kategoryj pracow­
ników na zasadach określonych 
w niniejszvm protokóle. 

Na oryginale protokółu po­
wyższej treści następują właści­
we podpisy. 
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